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Prenumerata a przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 sł, półrocznie 3 zł, kwartalnie || 
4 zł, miesięczaie Í zł. 35 ei. W miejscu roczie 12 zł, półrocznie 6 zi, kwartalnie 3 
zł, miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60ct. miesięcz- 
nie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. A | 
„Przewodnik naukowy t literacki“, dodatek riasięczny de „iłazety Lwowskiej“, otrzymają 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem äni poświątecznych. 


Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 5 centów, 
pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Adminietracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 8. -— Listy należy frankować. — 

Reklamacye otwarta wolne od opłaty. 


eało i półroczni abonenci bezpłeżnie, jednakże oi cylko, którzy prenumerują od i stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipea do końca grudnia, Ćwieróroczni i miesięczni ze dopłatą pierwsi "5 ot., drudzy 
30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno zosztąje 4 zł. x 

| „Tygodnik Ilustrowany“ dla prenamerstorow „Gazety awowskiej“ kosztuje we Lwowie roez- 
nie 10 zł, półrocznie 5 zł., kwartalnie 2 zł. 50 ct., miesięcznie 84 Ct, Na prowineyi: rocznie 12zł. 
80 et, półroczaie 8 zł. 30 at, kwartalnie ? mt. LR ot. miesięcznie 4 mł. 5 at. 
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Marrenć, Klemensa Junoszy, Estei, | | 
mazndniętew |J. Łętowskiego, Abgara Sołtana! 


Rok 82. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 sentó w 
kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana A dam a, Boulevard Raspaił, 
Nr. 105 bie. 


teresami kraju i miał na oku głównie po- 
trzeby wykształcenia ludowego, rolnictwa, 
handlu i rozwój środków komunikacyjnych. 
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Przedpłata na Gazetę Lwowską | 
wynosi rocznie (od igo stycznia do | 
końca grudnia), w miejscu 12 złr. | 
pocztą 16; złr. półrocznie (od 1go. 
stycznia do końca czerwca) w miejscu ; 
6 złr., pocztą 8 złr.; ówierórocznie | 
(od igo stycznia do końca marca) | 
w miejscu 3 złr., pocztą 4 zdr.;| 
miesięcznie (od i do końca każdego | 
miesiąca) w miejscu 1 złr., pocztą | 
1 zir. 3b et. 

Prenumeratorowie roczni lub pół- 
roczni, (którzy prenumerują od 1 
stycznia do końca grudnia), otrzymują 
Przewodnik naukowy i literacki, doda | 
tek miesięczny do Gażely Lwowskiej, | 
bezpłatnie: óćwierćreczni zaś i; 
miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., | 
drudzy 30 ct. Praewodmik, prenume- | 
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
złr., półrocznie 2 złr., ćwierćórocznia 
1 złr. 


W ceiu ustalenia rakładu prosimy , 3. 


o wczesne nadsyłanie prenumeraty. | 

W dziale fejletonowym (razcty Lwow- | 
skiej, jak dotychczas tak i w roku 1898 za- i 
1uieszczać będziemy oryginalne powieści, no- i 
wele iobrazki z przeszłości, pierwszorzędnych | 


autorów, których współpracownietwo stara i 


liśmy się pozyskać. p i 


W roku 1893 drukować będziemy U- |tą ta składana być może półrocznie, kwar- 


twory: Elizy Orzeszkowej, Waleryi 


ZI OZNAKIE ; 


I w. 1. 


W szeregu stałych współpracowników | _—__— 
Gazety Lwowskiej w dziale feljetonowym, | 


Alces (baronowa Hagen), dr. | 2 A. s A 
So w onii wil | czył Najwyższem postanowieniem z dnia 20 | jednak, po wywodach Stambułowa, który 


pozostają : 
Antoni J, Nagoda, 


wt t 
Dla „Przewodnika“ pozyskaliśmy cały 
szereg prac historycznych i literackich. 


lneckiemu w Żółkwi i Konstantemu Mi- 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 


|czyński, Jan Zacharyasiewiez it.d i grudnia bież. roku nadać  najmiłościwiej 


sekretarzom powiatowym, Franciszkowi Sło- 


chniewskie miu w Dąbrowej złoty krzyż 
zasługi. 


Na podstawie umowy zawartej z re- | 77mm mecza r e 


dakcyą warszawskiego „Tygodnika TIa- 
strowanego*  zawiadamiamy szanownych 
prenumeratorów naszych, iż nabywać mogą 


! piękne to pismo, celujące tak doborem treści 


literackiej jak i artystyczną wartością dziadu 
ilustracyjnego, po cenie znacznie zni 
żonej. 

Prenumeratorowie Gazety Lwow- 
skiej mogą otrzymywać od 1 stycznia 1898 r. 
warszawski „Tygodnik Ilustrowany“, po 
następującej cenie : 


rocznie 10 zł. — et. 
wa i wĄwią' półrocznie 5 —a 
we WIKI. kwartalnie a AU 
miesięcznie — „ 84, 


rocznie . 12 
Tę umewminsri * półrocznie 6.._WE 
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miesięcznie 
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Jakkolwiek cena prenumeracyjna Gage- 
ty Lwowskiej jest niezwykle niska, to wszak- 
że czyniąc zadość licznym żądaniom, oświad- 
czamy, że dla pp. nauczycieli i zarządów 
szkół ludowych chętnie czynimy ustępstwo i 
zmiżamy cenę prenumeracyjną na 1% złr. 
rocznie z przesyłką pocztową. Prenumera- 


taluie lub miesięcznie. 
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CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 29 grudnia 


Ostatnia w bieżącym okresie prawo- 
dawczym sesya bułzarskiego zgromadzenia 
narodowego, została zamkniętą przedwczoraj 
mową tronową, w której książę Ferdynand 
podniósł korzyści zmiany konstytucyi i po- 
dziękował deputowanym, iż prawie jedno- 
myślnie uchwalili tyle ważne dla kraju, jego 
rozwoju i przyszłości przedłożenie rządowe. 
Teba bułgarska rozeszła się w tem przeświad- 


zł. 60 et. | pzeniu, iż spełniła sumiennie i patryctycznie 


"wę zadanie. Oprócz zmiany konstytucji, 
waliła ona zwiększone kredyty na rozsze- 
rzenie fortylikacyj i budowie koszar, daiej na 
podniesienie rolnictwa i handlu, a przede- 
wszystkiem na cele oświaty, a to wszystko 
w ramach zwykłego budżetu i bez nadwerę- 
żenia jego równowagi. Bułgarzy są znakomi- 
tymi rachmistrzami i posiadają w wysokim 
stopniu przymiot oszezędności, to też nieza- 
wodnie nie byliby się wahali zredukować 
żądań rządowych, gdyby one zagrażały pod- 
kopaniem równowagi w gospodarstwie pań- 
stwowem. Zresztą rząd w układaniu prelimi- 
narza kierował się wyłącznie żywotnymi in- 


| 


Czyż jest na świecie coś dla oka — i 
dla serea — milszego, jak widok dwojga ludzi 
młodych, zakochanych i szczęśliwych ? Tego 
właśnie rodzaju widok miało się przed o- 
czami patrząc na pannę Cecylię i na pana 
Zdzisława. Ona hoża, piękna, zdrowia i ży- 
cia pełna, uśmiechająca się do świata, do 
ludzi, do przyszłości i... do narzeczonego. 
On, dorodny młodzieniec, tym uśmiechem 
ukochanej upojony, w duszy sobie przysię- 
gał, że uśmiechu tego świadomie, przenigdy 
nie zamieni na łzy; — że przenigdy nie sta- 
nie się, dla tej umiłowanej istoty, powodem 
zawodu, gniewu lub zmartwienia; — że nie 
tylko, całą siłą duszy kochać ją będzie do 
ostatniej chwili życia, ale, że z pod nóg jej 
starannie usuwać będzie każdy kamyczek, 
cierń każdy, najmniejszą choćby grudkę 
twardej ziemi. I tak, od rama do nocy spie- 
wali — ten sam zawsze, a zawsze niezmien- I 
nie wspaniały — hymn miłości. — Prócz 
urody i zacnego nazwiska, panna Cecylia po- 
siadała jeszcze i dość znaczny posag. Pan 
Zdzisław majątku wprawdzie nie miał a na- 
zwiska sam się dorabiał, alei jednego i dru- 
giego dorabiał się tak szybko itak Świetnie, 
że utwory jego pędzla, nie tylko na cafa 
Polskę, jak długa i szeroka, znane były, ale 
ża granicą dobijano się o obrazy polskiego 
malarza. Niezwykłej miary talent, spotęgo- 
wany zamiłowaniem: do swego zawodn, Za- 


co prawda, jakiego statecznego, wiejskiego 
szlachcica —- o ile być może, od nich nie 
zbyt oddalonegu; -- niepokoił ich po tro- 
chę, zawsze mniej więcej ryzykowny i za- 
wsze pełen gwałtownych wzruszeń artysty- 
czny zawód przyszłego zięcia. Ale 'akżeż 
tu było sprzeciwiać się związkowi əmu, 
skoro panu Zdzisławowi zgoła nie zarzucić 
nie było można, a Oesia — jedynaczka u 
nich — w nim się kochała! Powiedzieli so- 
bie więe rodzice: „Byle z nim była szczę- 
śliwa, to o nas mniejsza.“ I przy zrękowinach, 
u nóg ich klęczącej pięknej parze, serde- 
cznie — choć ze łzami — błogosławili, myśl 
o własnem osamotnieniu, jakby jaką grze- 
szną pokusę, od siebie oddalając. 

Do dnia ślubu brakowało już tylko dwa 
tygodnie; zajmowano się więc na wszystkie 
strony w Rożnowie przyszłem weselem, aby 
tylko uroczystość była na wysokości rodzi- 
cielskiej miłości państwa Józefów dla swej 
jedynaczki. Pan Józef, o wiele częściej niż 
zwykle zaglądał do stajni, do wozowni, do 
piwnicy. Pani Józefowa, liczną niewieścią 
służbą otoczona, spisywała całe arkusze he- 
katomb, których wykonanie, o kilka dni we- 
sele poprzedzić miało. Najwięcej ze wszyst- 
kich wszakże, nad zapewnieniem świe- 
tności zbliżającej się uroczystości, zadawała 
sobie pracy, panna Krystyna. Ze wschodem 
słońca już ją widywano na nogach; wieczo- 
rem zaś, gdy w salonie rozmawiano, spie- 
wano, lub „gruchano,* nieraz nawet, gdy 


datku, była państwa Józefów dość bliską 
krewną — ale krewną „ubogą ;* — można 
więc było wszystko jej powierzyć, wszystkie- 
go od niej żądać, we wszystkiem zawsze na 
nią liczyć, a bardzo się nią zajmować, nie 
było potrzeby. Ależ bo nie ma to jak pre- 
rogatywy pokrewieństwa. 


Ojciec Krzysi, pan Izydor, stryjeczny 
brat pana na Różnowie, mając lat dwadzie- 
ścia i dwa, wbrew woli rodziny, ożenił się 
z dziewczyną bez majątku, w której się 
kochał; — toż dopiero szaleniec! — Miała ona 
zaród ukrytej choroby piersiowej. Wywiózł 
ją mąż do Palermy, zkąd po dwuletnim 
tamże pobycie, „szaleniec“ ten, powrócił do 
matki na Podole, z trzechmiesięezną dzie- 
ciną na rękach, oraz tak długą podróżą, 
znacznie uszezuplonym — już i bez tego nie 
wielkim — majątkiem. Zabrał się odważnie do 
pracy na ojcowiźnie, dotąd przez matkę za- 
rządzanej, ale odwykł był od tego rodzaju 
pracy, wszystko mu się w ręku jakoś rwało ; 
gryzł się, a po zmarłej żonie tak nie wypo- 
wiedzianie tęsknił, że go owa tęsknota wraz 
z nadmiarem pracy niebawem do grobu wtrą- 
ciła. W ręce matki oddawszy kilkoletnią có- 
reczkę, do srnierci jak do snu się ułożył, nie 
tylko z zupełnem poddaniem się wołi Opatrz- 
ności, ale ze szeżerą — choć przed matką 
starannie tajoną — radością, w wieczności do- 


Tym to ostatnim ma służyć zaciągnięta osta- 
tnimi czasy większa pożyczka. Wprawdzie 
niektórzy deputowani wypowiedzieli w tej 
| mierze pewne skrupuły, otrzęśli się z nich 


wykazał, że pożyczka obróconą będzie cał- 
kowicie na wydatki produktywne, bo w czę- 
ści na budowle portowe, a w ezęści na bu- 
dowę kolei żelaznych, niezbędnych dla dal- 
szego rozwoju Bułgaryi. Minister wskazujące 
przy tej sposobności na ciągły wzrost wy- 
wozu produktów krajowych i na wytwarzanie 
nowych gałęzi przemysłu, z dumą podniósł 
nadzwyczajne powodzenie tegorocznej, pierw- 
szej wystawy krajowej w Filipopolu, która 
dowiodła, że Bułgarya nie tylko w Życiu po- 


-| litycznem, leez i ekonomicznem umiała sko- 


rzystać z kilkunastoletniej swobody. 


Tak tedy ostatnia sesya zgromadzenia 
narodowego została zamkniętą wśród ogól- 
nego zadowolenia, spotęgowanego niezawo- 
dnie tą zgodnością, z jaką uchwalono 
zmianę konstytucyi. Zgodność ta, jest 
nowym dowodem imponującego wpływu i 
poważania, jakiego zażywa Stambułow, a 
zarazem świetną próbą utrwalenia stosunków 
księstwa, którym dotychczas nie potrafiła w 
niczem wyrządzić szkody nieprzyjaźń rossyj- 
ska. Chociaż bowiem pewne propozycye co 
do zmiany konstytueyi nie były zbyt sympa- 
tyezne dla opinii publicznej w Bułgsryi, to 
sımo zapewnienie premiera, iż mają one na 
celu ustalenie dynastyi i usunięcie raz fa 
zawsze z kraju wrogich mu wpływów, wy- 
starczyły najzupełniej do zjednania dla pro- 
ponowanych zmian tych nawet posłów, któ- 
rzy.w pierwszej chwili zapowiedzieli zaciętą 
opozycję. 


a O 
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na tę „sierocą dolę“, do końca żywota sił 
na duszy i na ciele starczyło. Zasady swe 
w młode serce sieroty wpajała wszakże swo- 
bodnie, bez źdźbła smutku, żalu lub gory- 
czy; — przeciwnie, starała się usilnie za- 
opatrzyć ją w przeświadczenie, że w pracy 
i w wypełnianiu przypadających obowiązków, 
znajdzie nie tylko spokój duszy, ale i zu- 
pełną dla serca swobodę. Zamierzonego celu 
sędziwa babka dopięła całkowicie, i gdy z 
czasem na nią kolej przyszła trudy ły- 
wota na wieczny spokój zamienić, pozosta- 
wiła  szesnastoletnią wnuczkę, mężną i 
swobodną, zahartowaną do pracy, docze- 
snego szczęścia nie wymagającą; — je- 
dnem słowem: w sam raz kwalifikującą się 
do sierocego przeznaczenia, niewieścią duszę, 

Po odbytym pogrzebie krewnej, pań- 
stwo Józefowie — po troszę z poczucia obo- 
wiązków rodzinnych, po troszę z litości nad 
losem sieroty — wioszezynę jej w dzierżawę 
puścili a Krzysię z sobą do Rożnowa za- 
brali, nie bardzo wszakże wiedząc, jakie jej 
tam wyznaczyć stanowisko; lecz, od pier- 
wszego zaraz dnia, Krzysia własną ręką 
wątpliwość tę usunęła, opiekę i dowody 
życzliwości o tyle tylko przyjmując, o ile jej 
stryjostwo pozwolą za życzliwość tę i opieką 
odwdzięczać się, wszelką pracą do której by 
| się zdolną czuła. Że jej zaś źadna praca 
obeą nie była, o tem się pani Józefowa w 
bardzo krótkim czasie przekonała; już po 
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wa patrując się spoczynku, spokoju i wreszcie, | kilku bowiem tygodniach, na młodych bar- 
ju cały dom od dawna w Śnie spoczywał, | tak gorąco upragnionego, połączenia z uko- | kach cichej a dzielnej dziewczyny, spoczy- 
panna Krystyna, w swoim pokoju przy biur- j chang zmarłą. Wypróbowawszy ciężko za| wały wszystkie obowiązki — i od nich nie- 
ku siedząc, różne jeszcze robiła spisy i no- | życia, prawdopodobnie go Bóg miłosierny | odłączne troski — domowego gospodarstwa 


pewniał więc przyszłość młodemu artyście; — | tatki, by czasem czego nie zaniedbano, lub | wszystkiem tem, czego w duszy pragnął, obda- 
miał przed sobą szeroką drogę, mającą się ;nie zapomniano. A czemże była panna Kry- | rzył. Ten sam Bóg miłosierny, pozostałą po 
z dnia na dzień coraz to piękniej, sławą ij styna w Rożnowie? szafarką, klueznicą, czy | zgonie syna sędziwą matkę, zbawienną na- 
złotem zaścielać. -- Rodzice panny Cecylii — ł gospodynią ? Ofieyalnie, z powyższych urzę- į tehnął myślą, aby powierzoną sobie wnuczkę — 
od pradziadów na ziemskim majątku żyjący į dów nie piastowała żadnego; natomiast, ; gwoli mającej na nią przypaść „doli siero- 
i pracujący — byliby dla jedynaczki woleli | była „wszystkiem tem“ w domu, a w do-i cej“ — na taki wychować sposób, by jej | 


i pałacowego zarządu, ku wielkiej radości 
pani Józefowej, nie mającej do zajęć tych 
najmniejszego zamiłowania. Ze służbą pała- 
cową i folwarczną, żadne odtąd nie zacho- 
dziły starcia, bo osobistem doświadczeniem 
z pracą obeznana Krzysia — ehoć najmniej. 


b DG PPE NI E 


Przed kilku dniami pojawił się drugi 
roeznik „Wiadomości statystycznych o mie- 
ście Lwowie“; jestto owoc reorganizacji sta- 
tystycznego biura miejskiego we Lwowie, 
reorganizacyi, którą przeprowadzono w r. 
1890. W stolicy naszego kraju istnieje biuro 
statystyezne już od cząsu dłuższego, po kilku 
atol latach prawdziwego rozwoju, — a lata 
te odnieść potrzeba jeszcze do połowy ósme- 
go dziesiątka naszego stulecia, — znajdo- 
wało się biuro to w zupełnem zaniedbaniu 
i dopiero r. 1890 podniósł je z upadku, któ- 
ry nie mógł być korzystnym objawem dla 
miasta tej miary, eo Lwów. Dzisiaj, kiedy 
statystyka coraz większe uzyskuje prawo 
obywatelstwa w rzędzie nauk, bez których 


nowoczesna umiejętność obejść się nie może 
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kiedy badania społeczne i ekonomiezne, kie- 
dy praktyczna i naukowa sdministracya co- 
raz bardziej rozwój swój opierają na staty- 
styee, — Lwów nie mógł pozostać po 
za innemi miastami, a chociaż i dzisiaj 
nie osiągnął on jeszcze tego stopnia rozwo- 
ju w dziale statystyki miejskiej, na jakim 
stoją urządzenia statystyczne miast niemie- 
ekich, Wiednia i t. d., to jednak przyznać 
potrzeba, że bezprzeeznie postęp zrobione 
już znaczny. Dowodem tego są choćby owe 
roczniki, z których właśnie drugi już mamy 
przed sobą. 

Jak w poprzednim, tak i w tym ro- 
ezmiku, musiał teraźniejszy kierownik biura 
statystycznego we Lwowie, dr. Kazimierz 
Ostaszewski-Barański, zwrócić uwagę swoją 
przedewszystkiem na to, aby wypełnić luki 
w materyałach statystycznych z przed roku 
1889, luki, które zastał w chwili, gdy obej- 
mował kierownietwo biura. W statystyce 
odgrywa ważną rolę porównywanie materya- 
łów danej chwili z materyałami statysty- 
eznymi lat poprzednich i z tego to właśnie 
powodu nowy ten rocznik „Wiadomości sta- 
tystycznych zawiera wiele opracowań mate- 
ryałów z lat przed r. 1890. I tak znajduje- 
my tu w szczególności daty, tyczące się spraw 
sanitarnych w czasie 1880—1890 względnie 
1891, statystykę policyjną 1880—1889 i 
1891, statystykę wyższych i średnich szkół 
we Lwowie za czas od 1875—1885 i 1890 
a wreszcie budżet gminy m. Lwowa, w cza- 
sie 1888—1890, zestawiony — o ile na to 
pozwalał materyał — porównawczo z budże- 
tami innych miast większych. Oprócz tego 
jednak znajduje się w tym roezniku także 
szczegółowo opracowany ruch ludności za r. 
1831 i za pierwszą połowę r. 1893, dalej 
daty tyczące się dobroczynności publicznej, 
przemysłu, handlu i komunikaeyi a nadto 
w ogólnych zarysach statystyka mieszkań, 
oparta na materyale uzyskanym przez osta- 
tni spis ludności. 


szego nie przepuszczała zaniedbania — nie 
miała także nigdy przekraczających poszcze- 
gólne obowiązki tego lub owego sługi wy- 
magań; — wyrozumiałość i sprawiedliwość ; 


powanie, ale i ogólną — z powodu dobroci ! 
serca — miłość. Nadziwić się pani Józetowa 
nie mogła, że od pewnego czasu, w domu 
tak jakoś wszystko „gładko szło“; że się nikt 
do niej z żadnemi nie odnosił skargami, i 
że jej — z dnia na dzień — tyle ubyło kło- 
potów. 

Takie sobie była panna Krystyna wy- 
robiła w Rożnowie soeyalne położenie. 


— Że też to ciebie nigdy zastać nie 
mogę inaczej, tylko bardzo zajętą — rzekła 
dnia jednego panna Cecylia, wehodząe do 
pokoju kuzynki, która, pochylona nad sto- 
sem kwitów i rachunków, wciągała je 
w ogromną księgę domowych wydatków. 

— Zajętą, czy nie zajętą, zastaniesz 
mnie zawsze gotową do pogadanki z tobą, 
Oesiu; — i to mówiące obie siadły na ka- 
napce pod oknem. 

— Wiesz ty, Krzysiu, że ja ciebie þar- 
dzo podziwiam; — podziwiam i... wysoko 
cenię. 

— Za wysoko, prawdopodobnie —- śmie- 
jąc się odrzekła Krzysia. -—- Cóż takie- 
go „nadzwyczajnego* robię? 

-— Robisz „wszystko“ w domu, Krzy- 
siu. To jest pierwsza „nadzwyczajność;* — 
druga zaś jest, że się tem nigdy, przed ni- 
kim nie pochwalisz. 

— Jeszeze by tego brakowało, żebym 
się z tak prostych rzeczy chwaliła. 

— Ale kiedyż to właśnie nie są one 
tak „proste“ te rzeczy. Jabym nigdy żyć nie 
mogła jak ty, Krzysiu, żyjesz, i powiem ei 
w sekrecie, że mnie to trochę martwi, bo 
mając wkrótce własnym domem zarządzać, 
czuję, że przypadających na mnie obowiąz- 
ków nie będę umiała dopełnić. 

— Alboż to taka wielka filozofia — 
wesoło zawołała Krzysia. 


5 


Z obfitego tego materyału, w którym 
ekonomista i każdy, kto śledzi rozwój po- 
szezególnych działów Życia społecznego, 
znajdzie niezawodnie wiele dat ciekawych, 
niepodobna dać nam tutaj pobieżnego cho- 
ciażby wyciągu, — ograniczamy się przeto 
tylko do zestawienia tych cyfr, które mogą 
mieć wartość dla szerszych kół naszych czy- 
telników. 

Stała ludność miasta Lwowa wynosiła 
z końcem 1890 r. 127.948 mieszkańców, w 
w ezem było 119.352 ludności cywilnej. 
Według wyznania liczy Lwów 67.286 (ezyli 
5259 pre.) ludności rzym. katol, 21.876 
(17 09 pre. ludności gr. katol., 174 (014 pre.) 
orm. kat., 2.061 (1:31 pre) ewangelików, 
36.180 (28.24 pre.) izraelitów a 416 (0.83 
pre.) mieszkańców innych wyznań. Według 
języka towarzyskiego jest Polaków 104.544 
(82'8 pre.), Rusinów 9.067 (7.18 pre.), Niem- 
ców 12.162 (9.68 pre.), Czechów 494 (089 
pre.) Roczny przyrost ludności wynosi około 
1.600 mieszkańców. Ani czytać ani pisać 
nie umie 389 pre. Lwowian, to jest 47.694 
mieszkańców. 

Obszar, jaki Lwów zajmuje , wynosi 
31:99 klm. kw. czyli prawie 5560 morgów; 
powierzchnia zabudowana wynosi 490 mor- 
gów; w obwodzie liczy miasto 45 klm. czyli 
59 mil; największa rozciągłość pomiędzy 
przeciwlegiemi granicami miasta wynosi 
8 klm. 

Długość ulice i dróg wynosi 106 klm., 
zajmują one 277 morgów powierzchni; Głu- 
gość tramwaju konnego 5:7 klim., kanałów 
tylko 23-5 kim., z tego połowa starych, t.j. 
z kamienia lub z drzewa budowanych; re- 
rociągów z wedą do picia 43 kim; drutów 
telefonowych 670 kim. Ulice i placów jest 
275, studzien publicznych 235, Powierzchnia 
plantacyj miejskich wynosi 168 morgów; 
z tego na Park stryjski przypada niemal 
88 morgów; na Wysoki Zamek 458, na 
ogród miejski (po-jezuieki) 17:7, na park Ły- 
czakowski i46, na wały Guhernatorskie 5 3, 
na wały Hetmańskie 2'2 morgi. 

Podezas spisu w roku 1890 było we 
Lwowie domów ogółem 3522, a między ty- 
mi 146 gmachów publicznych. Do tych 
ostatnich należą: 34 budynków, poświęco- 
nych służbie Bożej (24 kościołów rit. lat., 8 
cerkwi gr. kat, | cerkiew prawosiawna, 
1 kościól ewangielieki, 1 synagoga), 85 bu- 
dynków przeznaczonych dla celów szkolnych, 
pielęgnowania umiejętności i sztuki; 24 za- 
budowań bankowych, dla handłu, zarządu 
kolei żelaznych i innych środków komunika- 
cyjnych, tudzież dia celów przemysłowych ; 


16 gmachów urzędowych , a wreszcie 7 bū- | więcej niż w roku 1890 o 5,318 267, 


Bardzo 


ciekawą i charakterystyczną | 2899. Na sto osób zajętych w przemyśle, 


dla stosunków miejscowych jest kwestya za- | przypada chrześcian mężczyzn 494 proc., 


ludnienia domów. Otóż co do tej kwestyi, 
to przeważsną ilość domów we Lwowie za- 
mieszkuje 3—10 partyj, a 6 do 30 osób; 
40 pret. domów zajętych jest przez 81 do 
100 osób; 7 domów jest takich, w których 
mieszka przeszło 50 partyj, a liczba t. zw, 
samoistnych partyj w ogóle, mieszkających 
w 3220 domach, wynosi 22.532. Jest 1261 
takich mieszkań, które zajmuje tylko jedna 
osoba — z tych eztery o 11—20 pokoi; 
116 mieszkań zajmuje więcej niż 20 osób, 
z tych zaś było 11 o jednym pokoju, 222 
o dwóch pokojach. 

Na jeden kilometr kwadratowy przy- 
padało we Lwowie w 1890 r. mieszkańców 
3999 (w roku 1880 tylko 8480), w Pradze 
12.236, w Krakowie 8944, w Wiedniu 7688, 
w Bernie 5587, w Libercu 5015, Pod wzglę- 
demi gęstości zaludnienia zajmuje przeto 
Kraków drugie, Lwów szóste z rzędu miej- 
see w państwie austryackiem. 

Co dv rachu ludności , to w pierwszej 
połowie 1892 r. zawarto egółem 566 mał- 
żeństw, zupełnie taką samą ilość, jak w I 
półroczu 1891 roku. Pod względem wieku 
największą cyfrę małżeństw wykazuje wiek 
oblubieńca 24—30 lat, z kobietami w tym- 
że samyin wieku. W czasie tym urodziło się 
ogółem 2540 dzieci, t. j. o 58 więcej, ani- 
żali w I półroczu 1891 roku. Cyfra dzieci, 
Żywo urodzonych , jest jednak w I półroczu 
1892 roku znacznie wyższą od eyfty z roku 
1891. Największa ilość urodzeń przypada 
na miesiąc kwiecień. Pod względem śmier- 
telności rzecz przedstawia się w ten sposób, 
że w I połowie roku 1892 zmarło 1961 osób, 
t j. o 128 więcej, aniżeli w tymże samym 
czasie 1891 roku. Z cyfry ogólnej zmarłych 
wypada 1031 na mężczyzn, 930 na kobiety; 
1490 na chrześcian, s 471 na izraelitów. 

Pod względem stosunku liczby lekarzy 
do liczby ludności, zajmował w roku 1889 
Lwów miejsce 9 (Kraków 4); w toku 1885 


kobiet 79 proe., — izraelitów mężczyzn 88-2 
proc., kobiet 45 proc. — W ogólności na 
100 osób było 877 mężczyzn, 128 kobiez. 

W handlu było z końcem roku 1890 
we Lwowie zajętych 4343 osób, a mianowi- 
cie 1354 chrześcian i 2989 izraelitów — 
względnie 3002 meżczyzn i 1341 kobiet, czyli 
31'1 proe. chrześcian, 689 proc. izraelitów, 
a 31 pre. kobiet, 69 pre. mężezyzn. 

Ilość stowarzyszeń wynosi we Lwowie 
262 --- między temi zaś jest 175 ehrześciań- 
skich, 87 izraeliekich. Pomiędzy chrześciań- 
skiemi jest polskich 149, ruskich 21, nie- 
imieckich 4, czeskie 1. 


WIA 


Sprawa większości parlamen- 
tarnej. 


Pol. Corr. potwierdza wiadomości dzien- 
ników wiedeńskich o wypracowaniu i przy- 
jęciu przez Radę ministerya!ną programu po- 
lityeznego, na którego podstawie ma przyjść 
do skutku stała większość parlamentarna. 
W najbliższych dniach powołani zostaną do 
Wiednia przywódcy trzech wielkich stron- 
nietw. Rząd każdemu z nich z osobna zako- 
munikuje treść programu, a skoro ci nań 
się zgodzą odbędzie się wspólna konferen- 
cya reprezentantów Rządu i przywódców. 
Treść programu zachowaną jest dotąd w ta- 
jemniey; o ile wsząkże wolno się domyślać, 
program ma przedewszystkieru charakter ne- 
gatywny: między innemi nie żąda szkoły 
wyznaniowe), ani przeprowadzenia czesko= 
niemieckiej ugody według punktacyj wie- 
deńskich. 

Zasadą programu będzie, zdaje się, u- 
trzymanie status quo narodowościowego i 
konfesyjnego. — Dzienniki zwracają uwagę 
na artykał N. fr. Presse, w którym znajdu- 
je się wywód, że w zamian za przyrzecze- 


zajmował Lwów pod tom względem miej- | nie niwrzymania status quo narodowościowego, 


sce 14. 

Statystyka policyjna wykazuje, i w r. 
1891 było we Lwowie 10.123 aresztowań 
pojedynczych osób. Z tego przypada na kra- 


| zgodzi się lewica na odroczenie przeprowa- 


dzenia ugody czesko-niemieckiej, 
Jeżeli ten artykuł pisany był z inspi- 
racyi przywódców partyi — czemu przeczą 


dzież 18'8 pret., za włóczęgostwo 11:6 pret., | inne dzienniki — to możnaby uważać utwo- 
za pijaństwo 8:7 pret., burdy uliczne 8'3 pret , | rzenie zamierzonej większości za łatwiejsze, 
z powodu braku utrzymania 48 pret., za | niź sądzono. Główną przeszkodą, o którą się 
przekroczenie regulaminu 74 pret.. za że- | rozbijał zawsze stosunek między Rządem a 
branie 24 pret., za obrazę straży 1:5 pret. | lewicą, było to, że lewica wysuwała zawsze 

Statystyka pocztowa wykazuje ogromny | na pierwszy plan kwestyę ezesko-niemiecką. 
wzrost ruchu z r. 1890 na 1891. Wysłano | Lewica była zawsze więcej partyą Niemców 
w r. 1891 przesyłek pocztowych ze Lwowa | czeskich, niż Niemców austrysekich. Pocho- 


brzy- 


dynków dla rozrywki towarzyskiej /strzełnie l była do Lwowa więsej o 5,042.090. Szeze 


ca, kasyna rozmaite i t. p) Domy partero- 
we stanowią 45 pret. całej ilości domów, i 
jest ieh 1505; jednopiętrowych 735 (22 pr.), 
dwupiętrowych 779 (28 pre.), trzypiętro- 
wych 260 (8 pret), czteropiętrowych 42 
(1 pr.), pięciopiętrowych 2. 


gólnie podniósł się ruch kart korespodeneyj- 
nych i gazet. 

Cała ludność przemysłowa miasta Lwo- 
wa wynosi 11.445 osób. W tej cyfrze znaj- 
duje się sarmoistnych właścicieli przedsię- 
biorstw 2951, ezeladników 5595, uczniów 


dzi to bezsprzecznie z obecnego wewnętrz- 
"ego skiudi tej partyi, w którym posłowie 
niemiecey z Czech odgrywają kierującą rolę. 
I w ostatniej sesyi Izby rozbiła się zgoda 
między Rząiem a lewicą o sprawę Liberea, 
a więc o sprawę wyłącznie czeską. 

Korespondent wiedeński Czasu tak okre- 
śla stanowisko Polaków : 


O 


— Mnie się widzi, że „bardzo wielka“ 
i właśnie dla tego powtarzam, że ciebie wy- 
soko eenię. 


U 


rączki kuzynki obejmując własną, bynaj- 
mniej nie ordynarcyjną ręką, ale po której 
przecież znać było, że dłoń ta nie próżnuje. 


— No, to trochę rozwiń i wytłómaez ; Mnie się zdaje, że byleś się szezerze sta- 
w połączeniu z silną wolą, za regułę postę- ; mi twój pogląd na tę filozofię, którą ja,two- | rała przemódz w sobie ten wstręt do domo- 
powania wziąwszy, wzbudzała ogólne posza- ;jem zdaniem, z teoryi w praktykę wprowa- | wych zajęć, to byś się go w krótkim czasie | cić zechce, to się zamówień na portrety 


dzam. 


— A l owszem, już ei to dawno powie- į 
dzieć chciałam. Otóż, widzisz Krzysiu, to, 60 | na mnie przez różowe szkło przyjaźni. Mnie 


ja najbardziej w tobis podziwiam, a czego ci 
nawet potrochu zazdroszczę — to nie tyle 
twoją praktyczną, inteligentną, niezmordo- 
waną pracę, ile twoją, nigdy niczem nie za- 
mąconą przy tej pracy swobodę, 

-- Wierzaj mi Cesiu, to nie jest ża- 
dną psychologiczną zagadką. Jestem przy 
pracy swobodna, bo mam rzeczywiste do 
niej zamiłowanie. Oto i cały sekret. 

— Ależ bo to właśnie w tem tkwi 
twoja moralna wyższość, to, że będąc umy- 
słowo wykształconą i mając w urcysłowych 
rzeczach upodobanie (sama mi to nieraz 
mówiłaś) miłujesz się przytem w zajęciach 
domowych, które mnie — i nawet mamę — 
nudzą śmiertelnie. 

Może one ciebie nudzić przestaną, 
gdy ei przyjdzie niebawem zaimować się 
niemi we własnym. domu. 

— O nie! tej illuzyt sobie nie robię. 
Mnie domowe obowiązki zawsze i wszędzie 


nudzić będą; — już ja to dobrze, ehoć ve | 
smutkiem, czuję. Zresztą ciebie babskie go- | 
spodarstwo w Rożnowie nie nudzi, choć niej 


jest twoje własne. 

— To inna rzecz, Cesiu; — byłyśmy 
wychowane w innych całkiem warunkach. 
Mnie od lat dziecinnych babcia do pracy 
wdrażała, ale wdrażała swobodnie, niemal 
wesoło, nie pozwalając nigdy, abym pracę 
uważała za przykrość w życiu. a cóż do- 
piero za nieszezęście., Pokochałam więc pra- 
eę już za młodu i zamiłowanie to, pozosta- 
nie mi — tak dopomóz mi Panie Boże — 
do końca życia. 

— A nie mogłabyś ty, choć trochę 
tego zamiłowania na mnie przelać, Krzysiu ? 

— Z serca bym to zrobiła, moja Ce- 
siu, — odrzekła Krzysia — białe, miękkie 


| 
| 


całkiem pozbyła. 
— Nie myśl tego, Krzysiu. Patrzysz 


sam widok tej ot! tam piramidy rachunków, 
na twojem biurku leżącej, grozą przejmuje. 
Dziś rano, z łóżka wstawszy przypatrywa- 
łam ei się przez okno: stałaś otoczona fol- 
warcznemi dziewczętami, każdej z osobna 
coś połecając; — one się w ciebie wpatry- 
wały jak w obraz, a ty Krzysiu — i tu wła- 
śnie występuje twoja filozofia — nie wygią- 
dałaś znudzona; przeciwnie wyglądałaś kon- 
tenta! Ja na twojem miejscu, byłabym 
włosy rwała z desperacji! 
Cóżby 
na to pan Zdzisław powiedział? 

-— 0j! zmartwiłby się, srogo zmar- 


i iwit, mój Zdziś ukochany !.... Ale właściwie | 


po co ja Się mara zawezasu troskać tem, że 
się kiedyś z gospodarstwem nicjem borykać 
będę. Dosyć na to będzie czasu, gdy do 


| kraju powrócimy. Po ślubie, jak ci wiado- 


| mo, jedziemy na całą zimę do Włoch; sta-| 


rač się będę, aby zima ta potrwała conaj- 
miej sześć miesięcy. 

— Rzadkie to będzie we 
zjawisko, taka syberyjska zima. 

— Po tej, nad zwykłą południową 
miarę przedłużonej zimie, postaram się o to, 
aby mnie jaki uprzejmy doktor , na wzmoe- 
nienie nerwów , przepisał kilkoiniesieczny 
pobyt w górach, i pojedziemy do Szwajca- 
ryi, n. p. do Lucerny, do tej ślicznej, za- 
chwycającej Lucerny, za którą przepadam. 

— A nie obawiasz się, Uesiu, abyś 
temi przedłużonemi podróżami mężowi w je- 
go pracy nie przeszkadzała? Artyści muszą 
chyba pewnego spokoju potrzebować, dla 
przelania natehnień swych na płótno. Jak 
każesz panu Zdzisławowi tak bezustannie 
przenosić się z miejsca na miejsee, to goto- 


Włoszech 


wo natchnienie się ulotnić, wraz z przyzwy- 
czajeniem do pracy. j 

— A choćby sobie mój Zdziś nieco i 
,wypoczął! Mój posag starczy na długo, a 
w dniu, w którym Zdziś do pracy powró- 


znajdzie aż nadto. 

— Ô tem, że się znajdą, i chwili nie 
wątpię; ale możeby i należało trochę z przy- 
szłością się liczyć. 

— 0 co nie, to nie. Ja cheę używać 


i 
| danego mi szczęścia, a nie troszczyć się o 


jakąś, bardzo daleką, przyszłość. Zresztą, prze- 
cieżi w Piśmie Świętem wyraźnie jest powie- 
dziane: „Dosyć ci ma dzień na swej nędzy“. 
Widzisz zatem, moja ty Rozsądnicka, że sam 
Pan Jezus, nie pozwala nam się zawczasu 
kłopotać o to, co kiedyś będzie. 

— Mnie się zdaje, że te słowa z Ewan- 
| gelii, całkiem inne mają znaczenie. 

— A jakież jest, według ciebie, 1ch 
znaczenie ? 

Ale na to ciekawe zapytanie pięknej 
kuzynki, Krzysia już odpowiedzieć nie zdołała, 
| bo „ję nagle do gospodarstwa zawezwano. 
| zdzie obeenaść jej, bez zwłoki potrzebną 
| była. Useiskaku więc Uesię serdecznie, i czem 
prędzej, z pękiem kluczy w ręku z pokoju 
wybiegła, pozostawiwszy za sobą kuzynkę 
głęboko zadumanuą. Po chwili, niemal z dzie” 
einng naiwnością, szepnęła półołosem : 

— Ona, więcej raa raoralnej wartości 
w małym paleu, niż ja w głowie całej, ale, 
swoją drogą, nie zamieniałabym się z nią... 
O! nie... Dotego domowego jarzma wprządz 
ja się nie dam.... wolę ładne powieści czytać, 
ładne piosnki spiewać, ładne robótki, przy 
Zdzisiu siedząc, wyszywać.... Każdy ma swoje 
na świecie powołanie, 

Taki był ostateczny rezultat filozoficznej 
pogadanki kuzynek, 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
A M. L. 


"<= MR 


~ 


„Nam zależy na tem, ażeby większość 
parlamentarna przyszła do skutku, albowiem 
wymaga tego interes państwa i kraju. Inte- 


8 


ER roku, a mająca przeszło 50 uczniów, wy- ! 
(kazała, w stosunku do czasu swego istnienia | 
| bardzo dobre rezultaty. Popis odbył się w obe- 


res kraju żąda załatwienia najrozmajtszych ; eności JE. P. Namiestnika Kazimierza hr. Ba- 


spraw ekonomicznych , które 


narażone są | deniego, Wieeprezydenta Namiestnictwa p. Jana 


przez brak stałej większości na ciągłą zwłokę. | Lidla, Wiceprezydenta kraj. Dyrekcyi Skarbu 
Z drugiej sirony jednak zależy nasza przy- | dr. Witolda Korytowskiego, Wiceprezydenta kraj. 
szłość polityczna, ekonomiczna i narodowa | Rady szkolnej dr. Michała Bobrzyńskiego, pre- 


w Austryi od stanowiska naszych delegowa- 
nych w Radzie państwa. Zasadami naszemi 
w Radzie państwa były i są: autonomia i 
konserwatyzm. Pod tem hasłem odnieśliśmy 
tyle zwycięstw, pod tem hasłem chcemy i 
musimy dalej zwyciężać. To też nie możemy 
w interesie całej naszej przyszłości zezwolić 
na to, ażeby wpływ Żywiołów autonomiez- 
nych i konserwatywnych w Izbie przez u- 
tworzenie nowej większości osłabł. — Obce- 
my pośredniczyć pomiędzy skrajnemi zapa- 
trywaniami, ale żądamy, ażeby wynikiem na- 
szego pośrednictwa było: juste milieu. Nie- 
chaj odpadna z obu stron najskrajniejsi, ale 
niechaj nowa większość będzie zbiorem ży- 
wiołów rówaoważnych". 


Cholera. 
Stan zdrowia w miejscowościach, poło- 
żonych nad Zbruczem, w których wydarzyły 
| się w ostatruch dniach wypadki zapadnięcia 
na cholerę, pozostał niezmieniony i 
l Do powiatu borszezowsk *qa wyjechał 
jako inspektor sanitarny dr. Lac.owiez. 


O przebicgu epidemii w guberniach 
Królestwa Poiskiego Warsz. Dniewnik po- 
daje następująte szczegóły: W Warszawie 
dnia 24 b. m. nie było ani jednego wypad- 
ku zapadnięcia na cholerę; w gubernii łom- 
żyńskiej dnia 19 b. m. zmarła jedna, pozo- 
staje chorych 3 osoby ; wgubernii lubelskiej 
dnia 23 i 24 b. m. zachorowały 4 osoby, 
wyzdrowiały 7, zmały 4, pozostało chorych 
3; w gubernii radomskiej dnia 21 b. m. za- 
chorowało osób 16, wyzdrowiało 4, zmarło 
10, pozostało chorych 10. 


W petersburskiem Towarzystwie lekar- 
skiem, dr. Neneki, zawiadujący gabinetem 
bakteryologieznym, wyłożył nową zupełnie 
teoryę zarazka cholery. Doświadczenia prze- 
konały profesora, iż tak zwany „przecinek 
kochowski* nie sprowadza Śmierci, ani na- 
wet choroby. Przecinek ten dopiero z dwoma 
iunemi mikroorganizma.ni, odkrytymi przez 
dra Nenckiego, staje się przyczyną chorosy. 


Fa 


KRONIKA 


Lwów, 29 grudnia. 


— Boże drzewko w Domu Najd. 
Arcyksięstwa Leopoldów Salwatorów. 
Podobnie, jak lat poprzednich, tak też i w tym 
roku wigilia świąt Bożego Narodzenia obcho- 
dzona była w Domu Najd. Arcyksięcia Leopolda 
Salwatora w sposób uroczysty. W około wielkiego, 
bogato przybranego Bożego drzewka zgromadzili 
się o godzinie 6 wieczorem: Rodzina Najd. Ar- 
cyksięcia, księżniezka Beatryksa Bourbon, damy 
i panowie z Dworu Areyksiążęcego, tudzież cała 
służba domowa. Przybyło także na tę uroczy- 
stość pięć ubogich dziewczątek i tyluż chłopców, 
przybranych w nowe, podarowane im ubrania, 

Malutka, zaledwie 19 miesięcy licząca 
Arcyksiężniezka, Marya Dolores, brała już tym 
razem żywy współudział w uroczystości, szcze- 
gólnie zaś zainteresowała się ubogiemi dziećmi, 
do których natychmiast przybiegła i wyciągnęła 
rączkę, aby je pogłaskać po głowie. Wszyscy 
obecni zwrócili uwagę na ten charakterystyczny 
rys wrodzonej dobroci serca malutkiej Arcyksię- 
źmiezki, który obudził niezmierny podziw wszyst- 
kich. Skoro podarunki zostały już rozdzielone a 
Boże drzewko należycie ogołocone ze swych 
ozdób, złożyli wszyscy uczestnicy uroczystości 
podziękowanie Najd. Areyksięstwu i oddalili się, 
podczas gdy Najd. Arcyksięstwo udali się z swo- 
im orszakiem do sali jadalnej na obiad. 


— Obiad. U PP. Namiestnikowstwa hr. 
Badenich, odbył się wezoraj o godzinie 7 wie- 
czorem obiad na 24 nakryć, na którym oprócz 
dostojnych Gospodarstwa i syna Ich hr. Ludwika, 
byli obecni: Wiceprezydent Namiestnietwa p. 
Jan Lidl, Wiceprezydent kraj Dyrekcyi Skarbu 
dr, Witold Korytowski, Wiceprezydent krajowej 
Rady szkolnej dr. Michał Bobrzyński, radcy 
Dworu: Włodzimierz hr. Łoś, Jan Hild, Adolf 
Geistlener, Władysław Krzaczkowski; radcy Na- 
miestnictwa: Leopold Szabel, Leopold Morawetz, 
dr. Józef Merunowicz, Antoni Jaegermann, Kle- 
mens Drozdowski, A: olf Huth, dr. Juliusz Klee- 


berg, Tadeusz Szawłowski, Antoni Lewicki, 
Eugeniusz Kraus, Gustaw Mauthner, starszy 
radca budownictwa Maciej Moraczewski, staro- 


stowie: Jnliusz Pxokopczye i Adam Krechowiecki. 

— C. k szkoła straży skarbowej. 
Dziś zrana odbył się popis szkoły e. k. straży 
skarbowej we Lwowie. Szkoła ta istniejąca od 


OE ZAC AN CEE ZZO ZZ AZ O DZ ON 0 ROZDZ O AM 


zydenta miasta p. Edm. Mochnackiego, oraz re- 
prezentantów e. k. wojskowości, żandarmeryi 
i t, d. Szczegółowe sprawozdanie z popisu po- 
damy jutro. 


— Wybór uzupełniający jednego człon: | 
ka Rady powiatowej w Żydaczowie, z grupy 
większych posiadłości rozpisany został na dzień 
3 lutego 1898. 

Wybór ten odbędzie się w mieście powia- 
towem o godzinie i w lokalnościach, wskazanych 
w kartach legitymacyjnych, które doręczy wy- 
borcom c. k. starostwo. 


— Wystawa krajowa. Wczoraj pod 
przewodnictwem p. Tchorznickiego odbyło się 
posiedzenie sekcyi teatralno-muzycznej; po oży- 
wionej dyskusyi w której zabierali głos pp. Nie- 
wiadomski, Sarnecki, Skrzyński, Starkel, Żeleń- 
ski, Woleński, Śliwiński i t. d. przyjęto ogro- 
mną większością referat subkomitetu, do któ- 
rego należą prezes sekeyi p. Tehorznieki, pp. 
Niewiadomski, Krechowiecki, Kazimierz Skrzyń- 
ski, Sołtys i Schwarz. Referat zostanie przed- 
stawiony do zatwierdzenia komitetowi wyko- 
nawczemu. Sekcya wyraża zdanie, że należy 
urządzić wystawę muzyczną okazewą zawie- 
rającą instrumenta muzyczne stare i nowe, 
nuty, partycye i t. d., a zaniechać natomiast 
wystawy teatralnej okazowej, dalej przemawia 
sekcya w swoim referacie za urządzeniem wy- 
stawy muzycznej praktycznej, obejmującej cały 
szereg koncertów, w których wzięłyby ndział 
wszystkie zbiorowe siły krajowe, oraz najzna- 
komitsi polscy wirtuozi, w tym celu proponuje 
sekcya wybudowanie na placu wystawy sali 
koncertowej; wreszcie objawia także sekcya ży- 
czenie, aby obok sali muzycznej wybudowano 
salę teatralną, w której mogłyby się odby- 
wać przedstawienia dające oLraz rozwoju pol- 
skiej dramatycznej sztuki i literatury. Sekcya 
wyraża także nadzieję, że rozpisany będzie kon- 
kurs na polską operę, któraby mogła być przed- 
stawioua podezas wystawy. 


— C. k. Dyrekcya poezt i telegra- 
łów ogłasza: Wedle rozporządzenia e. k Mi- 
nisterstwa handlu z dnia 3 grudnia b. r. 
1. 60.496 przypuszezono napowrót w Wielkiej Bry- 
tanii i Irlandyi do transportu pocztowego po- 
gyłki frachtowe z używanemi sukniami, gałza- 
nami, pościelą i bielizną do łóżek. — W pa-; 
kieiach pocztowych nie mogą być posyłane i, 
nadal wspomniane przedizioty. 3 

W Danii zniesiono również zakaz dowozu | 
używanej waty, wełny owczej, odpadków papie- 
ru, używanego kręconego włosienia, sierści by- 
dlęcej, owoców i jarzyn, przezee w wspomnia- 
nym kraju zakaz dowozu ogranicza się tylko na 
gałgany, używane płótna, używane suknie i 
pościel. 

W końcu dozwolono w Rumunii dowozu į 
śledzi, jakoteż i innych ryb, solonych, suszo- 
nych, wędzonych lub marynowanych. 

— Kurs kucia koni. Dyrekcya c. k. 
szkoły kucia koni we Lwowie podaje do wia- 
domości, że pierwszy sześciomiesięczny kurs ku- 
cia koni 1898 odbędzie się w terminie od igo 
stycznia do 30 czerwca. 

Czeladnicy kowalsey, zamiarzający zapisać 
się na uczniow tego kursu, zgłosić się mają o0- 
osobiście w dniach 31 grudnia b. r. i igo sty- 
cznia 1898 r. w godzinach urzędowych od 10— 
12 przed południem do kancełaryi dyrekcyi w 
gmachu szkolnym przy ulicy Kochanowskiego 1. 
38 i przedstawić: 1) świadectwo ukończenia z 
dobrym postępem szkoły ludowej, 2) : 

Í 
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prawidłowego odbycia terminu rzemiosła kowal- 
skiego, oraz dwnletniej praktyki czeladniczej. 

Uezniowie kursu kucia koni obowiązani 
będą nie tylko regularnie uczęszczać do szkoły 
i na klinikę, dla obznajomienia się z zasadami 
kucia, oraz zwykłych sposobów postępowania w 
chorobach kopyt, lecz również zajmować się pra- 
ktycznie w kuźni zakładu w godzinach, które 
wskaże dyrekcya, lub nauczyciel kucia. 


— Z prasy. Niektóre codzienne pisma 
tutejsze doniosły, iż z dniem 31go b. m. prze- 
staje wychodzić wa Lwowie pismo humorysty- 
czne Szczutek, po 24 latach rozmaitej, nieraz 
świetnej, egzysteneyi. Wiadomość ta nie jest w 
zupełności prawdziwą; Szczułek nie przestanie 
i nadal wychodzić, tylko z końcem bieżącego 
roku przechodzi z rąk dotychczasowego właści- 
ciela swego i redaktora, p. Liberata Zajączkow- 
skiego, w ręce wydawnictwa Gazety Narodo- | 
wej. P. Liberat Zajączkowski, założyciel, wy- | 
dawca i redaktor Szczutka, któremu Śzczutek 
całą swą znakomiią niegdyś wziętość zawdzię- 
cza, usuwa się natomiast od dotychczasowych 
swych obowiązków zupełnie i o tyle powyższe | 
doniesienie niektórych miejscowych dzienników | 
było prawdziwe. | 

Jak się dowiadujemy, redakcyę Szczużka | 
obejmuje p. Romuald Theodorowicz, członek re- | 
dakcyi Gazety Narodowej, były współpraco- | 
wnik Dziennika Polskiego, a który przed laty 
wydawał wraz Z Włodz. Zagórskim (Chochli- 
kiem), pismo humorystyczne p. t.: Móżowe 
Domino. 


„Głazets Lwowska“ z dnis 20 grudnia 1892, 


— Podziękowanie. Otrzymujemy na- 
atępujące pismo: Wydział Sokoła lwowskiego , 
składa niniejszem serdeczne podziękowanie dru- | 
hom Edwardowi i Juliuszowi Friedrichom za : 
hojny dar 300 zł. złożony na fundusz budowy 
drugiej sali Sokoła z okazyi 50-letniego jubi- 
łeuszu ich firmy przemysłowej. 

-— Ślub. Dnia 26 b. m. pobłogosławiony 
został w kościele ewangielickim we Lwowie 
związek małżeński między panną Klaudyą Stu- 
ehły i kapitanem piechoty p. Teobaldem Janzem. 


Z obserwatorynm e. k Szkoły Politech- 
nicznej we Lwowie, dnia 29 grudnia 1892. Barc- 
metr opada. 

W ubiegłej 
12 w południe dnia 28 grudnia do 12 w połu- 
dnie dnia 29 grudnia b. r., mieliśmy wiatr 
co do kiermnku południowo-zachodni, co do siły 
mierny (2—8), niebo przeważnie zachmurzone, 
a powietrze bardzo wiłgotne (93 pre. wilgot 
wzelęd.) opad śnieg, wysokość opadu 0,5 mm. 

Średaia temperatura w tym czasie była 
—6,590., najwyższa —5,6°C. dziś rano, naj- 
niższa —?7,0*C. w nocy. 

Wezoraj wieczór i dziś rano padał śnieg. 

Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 


anajdowała się w północnej Skandynawii; zwyż- 
ka 770 do 765 ram. w Austryi. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
763 mie 


dobie, licząc od godziny 


Prognoza na dobę 30 grudnia 1892 roku 
(od północy © północy): Wiatr będzie co do 
kierunku południowo-zachodni, co do siły mierny 
(3); średnia temperatura doby podniesie się do 
—95%0., niebo będzie lekko zachmurzone, a 
%zględna wilgotność powietrza około 90  proc.; 
opad śnieg nieznaczny, zresztą pogodnie. 


— Aresztowanie. Policya wiedeńska 
aresztowała onegdaj oficyała Ministerstwa fi- 
nansów, Franciszka Magę, pod zarzutem kra- 
dzieży uszkodzonych not państwowych po 50 
i po5 zł. Maga za pośrednictwem trzecich osób 
ponownie przedstawiał skradzione noty do wy- 
kupienia w państwowej Kasie centralnej. De- 
fraudant sprzeniewierzył w ten sposób dwana- 
ście sztuk 50 zł. i dziewięć sztuk 5 zł. 


— Królewska wyprawa. Narzeczona 
następcy tronn rumuńskiego, księżniczka Marya 
Edynburska, otrzymuje wyprawę, która ma być o 
wiele bogatszą od tych, jakie otrzymały inne 
księżniczki krwi. Wyprawa ta w większej części 
zakupioną została w Londynie. W toaletach prze- 
waża kolor różowy — ulubiony kolor księżniczki 
Maryi — i styl „empire“. 

Zróbmy pobieżny przegląd wyprawy. Sa- 
mych spódniczek jedwabnych pod suknię będzie 
miała księżniczka dwa tuziny. Pomiędzy innemi 
znajdzię tu zastosowanie nowy mażergał, zwany 
„Zazana*, w ten sposób tkany, iż z jednej strony 
jest jedwabny, z drugiej wełniany, Spódniczki 
są bogato garnirowane wstążkami i koronkami; 
najpiękniejszą wśród wielu inaych, zrobionych 
z brokateli, pompadour i atłasu, jest jedna 
z mory blado-niebieskiej, obszyta u dołu koron- 
kami ezarnemi i „chiffon“. Pończoszek są tuziny 
tuzinów; wszystkie jedwabne, lub z najeieńszego 
„fil de perse“, w kwiaty i desenie. — Księżni- 
czka dostanie także mnóstwo negliżów, matinek, 
szlafroczków, między ostatnimi zwraca uwagę 
szlafrok z „mousseline de soie“ barwy blado- 
różowej, rękawy wylotowe, zrobione z poprze- 
cznych pasków tegoż materyału i wstawek „Va- 
lenciennes*; na ramionach przybranie ze wstążek 
różowych. Cały przód ze złotej gazy, przetyka- 
nej jedwabnemi paczkami róży. Inny znowu 
szlafroczek z jedwabiu chińskiego, koloru „eróme*, 


cały wyszywany liliowymi sznureczkami. Śliczny 


jest także szlafrok krojem habitowym, koloru 


„violet d'ćveque*, z białym kapturem, takiemiż 
sznurami i wyłogami na rękawach. 

Suknia ślubna zrobiona z materyału „poult 
de soie“, z haftami z prawdziwych pereł, kry- 
ształu i złota. Rysunek haftu bardzo szeroki u 
dołu, zwęża się ku górze; naokoło olbrzymiego 
trenu falbana z koronki, przetykana bukiecikami 
zkwiatu pomarańczowego. Stanik krótki, krojem 
„empire“, ozłobiony haftami; rękawy bufiaste, 
także z białego aksamitu; pasek ze wstążki, 
k ńce jego przytrzymują bukiet. Suknia jest de- 
koltowana. — Kostyum do podróży poślubnej, 
zrobiony z sukna jasno- popielatego, hafiowany 


jedwabiami białymi i popielatymi; płaszcz biały 


sukienny, haftowany także w gwiazdy białe i 
popielate; krój płaszcza fałdzisty z przodu i 
ztyłu. Do kostyumu tego jest odpowiedni toczek 
biały z haftami. 


Wjazd do Bukaresztu, stolicy swego przy- 
szłego państwa, odbędzie następczyni tronu w 
sukni aksamitnej zielonej, ze złotemi ozdobami. 
Stanik gładki, zupełnie naszyty pasmanteryą 
złotą i haftowany jedwabiami w temże odcieniu, 
rękawy do łokcia ozdobione takiemiż haftami. 
Płaszcz aksamitny, mieniący się w odcieniach 
od barwy „heliotrope* do zielonej, u dołu obra- 
mowany bogato białemi lisami, kołnierz Tudor 
ztakiegoż futra. Toczek aksamitny ozdobiony na 
przodzie haftem złotym, przetykanym drogimi 
kamieniami, tworzy rodzaj Korony; zarękawek 
z białych lisów. — Kostyum do ślizgawki: 
„drap zibelinae* koloru ciemno-różowego z od- 
cieniem „mauve“, u dołu obszycie z soboli, 
takiż pasek, żuawka, rękawy do łokcia i czape- 
czka. Drugi! kostyum do ślizgawki z sukna 
„bois de violette*, haftowany cieniowanymi je- 


dwabiami. Z pod krótkiej spódniczki, rozciętej 
ztyłu i zprawego boku, wychodzi druga, aksa- 
mitna, bronzowa. Pasek i rękawy aksamitne. — 
Oryginalny jest kostyum podróżny: materyał 
kraciasty szkocki, kołnierz, rękawy, pasek i obra- 
mowanie u dołu ze skóry wypalanej i korkowe- 
go wyrobu. Śliezną jest suknia spacerowa „drap 
zibeline* koloru „beige“ z kaftanem ruskim, 
obramowanym niebiskiemi lisami. Inny znowu 
kostyum z wełay, w paski poprzeczne czarne i 
różowe, z żakietem sukiennym koloru „vieux- 
rose*; u dołu pas aksamitny, malowany odrę- 
cznie. 

Pomiędzy sukniami wieczorowemi odzna- 
czają się: aksamitna morelowa z pągowem plu- 
szowem „figaro*, ozdobionem haftami jedwabne- 
mi w odcieniach różowych. Suknia „poult de 
goie“ koloru tęczy, w stylu „empire“; cały sta- 
nik haftowany w złote strzałki. Toaleta blado- 
zielona w czarne prążki z „mousseline de soie“, 
ozdoby dźetowe czarne ujmują bufy na ręka- 
wach i trzema pasami poprzecznymi zbiegają 
się od przodu i tyłu ku bokowi i zakończone są 
prześliczną rozetą dżetową. Suknia z różowego 
„órópe* z rękawami bufiastymi, ułożonymi z 
piór strusich białych ; taki sam przód stanika 
w kształcie żuawki ; u dołu „ruche* z piór. 
Suknia „vert nile* z bertą z frendzli dżetowej. 
Pasek aksamitny czarny, u dołu sukni frendzla 
dżetowa. Księżniczka będzie miała 24 płaszczów 
i żakietek, oraz 8 futer. 

Obuwia dostarczają wyłącznie szewcy lon- 
dyńscy. Nowością są pantofelki atłasawe czarne 
z rozetką różową pośrodku i riuszką naokoło, 
ułożoną z atłasu różowego, czarnego i żółtego. 
Kapelusze po większej części sprowadzone są z 
Paryża, rękawiczki i pończochy również. 


— Nienustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
plaen św. Ducha 1. 10, I piętro, otwarta jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 popołudniu 
i wieczorem od godziny 5 do 8. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 et., w dni powszednie 
30 ct. Dla exłonków wstęp wolny. 


Notatki litoracko-artysty (ae, 


(n.) Opera. W ostatnich dniach dano 
dwie opery mianowicie „Hałkę* i „Bal masko- 
wy“ Verdiego. W obydwóch zachwycał publi- 
ezność swym spiewem p. Myszuga, obydwie też 
były polem powodzenia pani Maryi Nowakow- 
skiej. 

Szkoda, że szlachetnemu spiewowi tej pary 
artystów nie towarzyszy dość szczęśliwie orkie- 
stra, która w obu przedstawieniach nie była 
zadowalającą. Nowe dęte instrumenta posiadają 
ładny dźwięk same dla siebie, ale się nie stroją 
z całością, zkąd też powstają efekta nieprzy- 
jemne, często w wysokim stopniu, Orkiestra 
smyczkowa nie o wiele jest lepsza, bo również 
jest nieczysta, prawdopodobnie w skutek tego, 
że grający muzycy, chcąc się dostroić do dętych 
instrumentów, w usiłowaniach wyrównania owej 
różnicy, nie zawsze się zgadzają. Obok tegu ni- 
gdzie prawie nie można zauważyć, ażeby in- 
strumenta dęte blaszane zastosowywały siłę w 
sposób odpowiedni — używają jej jednakowo 
grając ezysto instrumentalny wstęp, jak towa- 
rzysząc chórowi lub akompaniując recitatiwom 
p. Myszugi. Wszak niepodobna od spiewska wy- 
magać, aby miał iść w zawody co do siły z 
trąbkami i trombonami zwłaszcza w scenie, któ- 
ra z natury rzeczy nie dopuszeza efektów tego 
rodzaja („Bal maskowy“ początek aktu osta- 
tniego). Że wstęp do odsłony czwartej „Balu 
maskowego* grany był twardo i nieczysto to 
już wina smyczków a zwłaszcza , jak się nam 
zdaje członków orkiestry wojskowej. 

Otoczenie spiewackie pana Myszugi i p. 
Nowakowskiej było z pewnymi wyjątkami do- 
bre i zasłużyło na pochwałę — sądzimy też 
że „Bal maskowy,* bez zaprzeczenia jedna z 
najładniejszych oper Verdiego, będzie wkrótce 
powtórzony, przyczem orkiestra się zrehabili- 
tnje o ile to będzie możliwe. 


Barbara Badziwiłłówna opera pana 
Henryka Jareckiego najnowsza z pomiędzy u- 
tworów scenicznych zasłużonego kierownika 
lwowskiej opery, zostanie nareszcie wystawioną 
na naszej scenie. Za krok ten, którego komi- 
sya dla nadzoru sceny polskiej we Lwowie nie- 
jednokrotnie się domagała , zasługuje dyrekcya 
teatru na szczerą pochwałę. 


Poezye Alberta Zippera. Autor pię- 
knych przekładów „Maryi“ Malczeskiego, „Pe- 
tersburga* Mickiewicza, „Przenajświętszej Ro- 
dziny* Zaleskiego i w.i. pereł literatury naszej 
na język niemiecki, prof. dr. Albert Zipper, 
znany też zarówno w literaturze polskiej i nie- 
mieckiej jako oryginalny pisarz w dziedzinie 
poezyi i pedagogii, wystąpił uiedawno z NowelR, 
uzupełnionem wydaniem zbiorku swych niemie- 
ckich utworów poetyckich, który właśnie mamy 
w ręku w postaci nader ozdobnej książeczki, 
wydanej nakładem G. Kórnera w Lipsku a dru- 
kiem W. Zukerkandla w Złoczowie. Dziwna 
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rzecz doprawdy, jak wiernie już w samem ze-4%7 
stawieniu finn nakładcy i drukarza odbiła się 


w tym wypadku treść książki, istota samegoż 
jej autora, który zrówną miłością uprawiać po- 
traf niwy dwóch wcale niepokrewnych sobie 
literatur i wytrwale buduje pomiędzy uiemi 
złoty most wzajemnego ich zrozumienia się, 
sprowadzając niejako do jednego mianownika 
miłości i dobra — ogólnoludzkie ich ideały. 
Nie pierwszy to raz na tem miejscu mamy spo- 
sobność podnieść tę równie trudną jak chłubną 
stronę autorskiej działalności dr. Zippera, który 
jako prawy i serdeczny syn kraju, a wdzięczny 
wychowanek na łonie oświaty niemieckiej, po- 
trafił w duchu swym i formie zadzierżgnąć ów 
sympatyczny węzeł, który z niezaprzeczonym 
pożytkiem dwóch cywilizowanych choć różno- 
plemiennych narodów, coraz ściślej łączy światy 
ich ideałów. Pozostaje nam więc jedynie powie- 
dzieć eoś o tej najnowszej publikacyi sympaty- 
Gznego autora, na wstępie wspomnianej. 
Składają się na zbiorek poetyckich utwo 
rów dr. Zippera, z oryginalnych, dramatyczny 
poemat „Sztukmistrz*, o głębszej myśli prze- 
wodniej a klasycznych formach, którego boha- 
terem jest starożytny mistrz Fidiasz ; z rzewnego, 
na starem podaniu ognutego utworu epickiego 
„Mistrz z Blaubeuren“; z sutej wiązanki eroty- 
ków i innych liryków, opiewających w słowie 
prostem a głęboko odczutem wdzięki przyrody, 
lub oddających urok podań ludowych; wreszcie 
z utworów „przyswojonych* (Zeimgcbrachtes), 
t. j. przekładów autorów polskich, francuskich, 
angielskich. Oczywiście, w tym ostatnim roz- 
dziale, przedewszystkiem wiedzie nas ciekawość 
do nazwisk Mickiewicza (pięć utworów lirycznych 
a pomiędzy nimi „Switezianka*), Kornela Ujej- 
skiego („OChorał*, „Super flumina Babylonis“, 
„Hagar na puszczy” „Marathon*) i Lenartowi- 
cza („Lazzarone*), a oprócz wybornych rzeczy- 
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JSTATNIA POCZTA 


W kilku dziennikach węgierskich po- 
jawiła się sensacyjna pogłoska, że z kato- 
lickiego funduszu religijnego i naukowego 
zostającego pod zarządem ministra wyznań 
i oświaty zniknęły bez śladu za rządów Tre- 
forta cztery miliony zł. i że obecny mini- 
ster wyznań i oświaty ukrywa powsiały ztąd 
niedobór. Wobec tego oświadcza minister 
Csaky w Nemzecie, że ówczesny niedobór 
w budżecie oświaty i wyznań nie powstał 
z przyczyn osobistych, lecz uzasadniony był 
niekorzystnemi stosunkami ekonomicznemi. 
Minister dodaje, że działalność komisyi kon- 
trolującej wyklucza, o ile to jest możliwem, 
utrzymanie w tajemnicy faktów, dotyczących 
budżetu. 

W obec polemiki, jaka toczy się w pra- 
sie niemieckiej na temat nowego przedłoże- 
nia wojskowego, oświadcza oficyalna Nordd. 
Allg. Zig., że bynajmniej nie należy ocze- 
kiwać dalszych ustępstw w kwestyi przedło- 
zenia wojskowego. Przymierzami pocieszać 
się i łudzić nie wolno, nadeszły bowiem eza- 
sy, kiedy jedna kampania stawia wszystko 
od razu na kartę. 

Celem pozyskania zwolenników dla 
projektu wojskowego, wylicza Militarwochen- 
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dług prawdopodokieństwa, ma 


wszelkiego 


on zająć jedno z wysokich stanowisk przy 
i Stolizy Apostolskiej. 


Rząd włoski wyseła z powodu uroczy- 
stości Kolumbowych w Chicago, jeden okręt 
na wody północnoamerykańskie. 

"5 Rzymu donoszą także, iż rząd wło- 
ski poszsuił już potrzebne zarządzenia, aby 
zapewiuć licznym pielgrzymkom, których 
przybycia oczekują w Rzymie z powodu bi-, 
skupiego jubileuszy Ojea św. spokojny pożarł 
bleg. $ 
Pan Crispi mia? niedawno znowu ro- | 
zmowę z pewnym dziennikarzem francuskim, į 
i w rozmowie tej po raz wtóry już od nie- t 
dawnego czasu, objawił niespodziewaną u; 
sojusznika ks. Bismarcka miłość dla Fran- | 
cyi. P. Crispi ostro bardzo wystąpił także | 
przeciw swemu byłemu następcy w urzędzie ; 
premiera włoskiego markizowi di Ru- 
dini. — Rozmowa ta p. OCrispiego spowodo- 
wała w Rzymie wiele złej krwi, a ogólnie 
poczytują ją za objaw beztaktowności p. 
Crispiego. Markiz di Rudini posuwa się je- 
szcze dalej i przypisuje ją w liście do dzien- 
nika Opinione, anormalnemu stanowi umy- 
słu p. Crispiego. P. Rudini bierze na siebie 
z chęcią odpowiedzialność za przedłużenie 
traktatu trójprzymierza i za traktat han- 
dlowy z Niemcami i Austro-Węgrami a na- 
tomiast pozostawia „ludziom nowego kie- 
runku“ sławę rozluznienia węzłów, jakie łą- 
czą Włochy z mocarstwami środkowej Eu- 
ropy i dyskredytowania tego zwiazku. 


Sesys parlamentu francuskiego została 


blatt wszystkie ulepszenia w armii francu- | Zamknięta, ale nie przyniosło to bynajmniej 


wiście przekładów tych autorów, czeka nas tuj skiej od 1870 roku. Podług tego pisma ma uspokojenia umysłów, bo dzienniki nie prze- 
miła niespodzianka: znajdujemy ślicznie oddaną | Francya obeenie 17871, batalionów i 82j stają podawać codzień nowych rewelacyj, 


po niemiecku naszą tyle popularną, powiedział- 
bym nieśmiertelną w przylgnięciu do serca ludu 
„Gwiazdeczkę —- co błyszczała*. Jeśli ośimielę 
się twierdzić, że wszystkie te przekłady tax 


drogich nam dzieł naszych mistrzów słowa, : 


l kompanie strzelców, 650 szwadronów , 1022 
| hateryj 


Od 1870 roku przybyło jej tedy 


1173 308 szwadronów, 4908 


batalionów , 
dział polowych. 
Magdeburger Zeitumg dowiaduje się, że 


| 


które stają się powodem nowego zaniepoko- | 


czyła się do czwartku, niebawem znowu po- 
dejmic swe prace. 
Niektóre dzienniki nie przestają Jjuio- 


czyta się w tłómaczeniu dr. Zippera prawie jak; w najwyższych urzędowych sferach bariiń- | rać zarzutów przeciwko Freyeinetcwi i ener- 


oryginał, że w każdym z nich uwydatniena jest 
we właściwej formie każda myśl i każde uczu- 
cie —- to zaiste twierdzeniem tem nie dopuści- 
łem się najmniejszej przesady. 

Wspomnieliśmy w pierwszym rzędzie o 
tych przekładach, stanowią one bowiem istotną 
zasługę sympatycznego pisarza dla naszej lite- 
ratury ; wszełako i oryginaina twórczość p. Alberta 
Zippera zasługuje w pełnej mierze na uwagę 
czytelników. Wdzięcznych zwrotek jego lirycznych 
nie zamącają rozdźwięki tyle modnego dziś pes- 
symizmu; poeta kocha ludzkość, sztukę, naturę 
całem sercem i z żywą wiarą w zwycięstwo 
ideałów spogląda w przyszłość. 

B. K. 


Jubileusz Pasteura. Uroczystość 70 
letnich urodzin Pasteura , odbyła się w Paryżu 
w wielkiej sali Sorbony z niezwykłą okazałością, 
przy udziale Carnota, wszystkich ministrów, 
ciała dyplomatycznego i kilkudziesięciu deputacyj 


francuskich i zagranicznych towarzystw nauko- | 


wych. Pasteur wszedł do sali oparty na ramie- 
niu Carnota. Pierwszy przemówił minister 
oświaty Dupuy. Rzekł on między innemi; Nasz 
naród zawsze umiał czcić i poważać tych, którzy 
mu przynoszą zaszczyt i chlubę; w smutnych 
zaś godzinach z potęgowaną siłą kocha on tych 
swoich synów, którzy czystą chwałą pocieszają 
go w smutku i podnoszą jego ducha. 


Z dalszych mowców największe zrobił wra- í 
żenie wielki angielski chirurg Lister, twórca | 


metody antiseptycznej, który podniósł niezmierne 


zasługi Pasteura. Dzięki jemu mówił Lister — ` 
dokonała się w chirurgii zupełna rewolucya, a: 


jod stronnictwa zachowawczego. 


| skich są wielee oburzeni działalnością anii 
jsemitów, i poparciem, jakiego oni doznają 
Zaany wy- 
padek Loewego ma być zaraz po feryach 
jświątecznych wytoczony na porządek dzien- 
iny w parlamencie. W jakiej porze to na- 
istapi, nie wiadomo, io tylko pewna, że i 
iz tego wypadku skorzysta rząd. ażeby swoje 
| stanowisko wobec untisemityzmu i jego po- 
j pleczników zadokumentować 

i Z Prus Zachodnich doncszą, że tam 
„socyaliści rozwiieją gorączkową czynność ; 
| widocznie dodaż im ànimuszu wzrost głosów 
'socyalistycznych przy pierwszych wyborach 
|do parlamentu w okręgu kwidzyńsko-sztum- 
I skim. Gdzie się tylko obrócić, spotkać się 
| można z odezwami i broszurami, fabrykowa- 
| nemi w drukarni berlińskiego socyalno de- 
mokratycznego organu Vorwärts. Są one pi- 
| sane wyłącznie w języku niemieckim. 

| a A 
Jak już wiadomo, rossyjska Rada pań- 
| stwa zatwierdziła wniosek ministra spraw 
i wewnętrznych proponujących zmiany w do- 
'zorze nad kościołami katolickiemi. St. Pet. 
| Wied. donoszą, że władza prezesów dozorów 
| kościelnych, odnośnie do kontrolowania docho- 
| dów kościelnych, znacznie powiększoną zosta- 
: je. Nominacye tych prezesów muszą uzyskać 
/ potwierdzenie ze strony ministra spraw we- 
'wnętrznych a dozory kościelne będą znie- 
wolone do składania departamentowi wyznań 
obcych corocznych z sprawozdań obrotu fun- 
duszów i dochodów kościelnych. 


zakres jej został nieżmiernie rozszerzony. Pasteur ; 


wzruszony do głębi, serdecznie dziękował, wy- 
rażając przekonanie, 
tryumf nad ciemnością i wojną, a ludy porozu- 
mią się między sobą, celem tworzenia a nie 
burzenia. Ku końcu uroczystości powstał Carnot 
i uściskał Pasteura przy odgłosie entuzyasty- 
cznych oklasków zgromadzonych. 


GOSPODARSTWO 1 ENDEL 


Targ zbożowy. 


Lwów, 29 grudnia : pszenica 7:—- do 780. 
żyto 575 do 6-—, jęczmień 4 75 do 5'50, owies 
510 do 5.40, rzepak 1075 do 11:—, groch 
550 do8—, wyka 450 do 5—, nas, iiane 
9-80 do 10:50, bób --'--- do — —, bobik 475 
do 510, breczka 7— do 760, koniczyna 
czerwona 62'— do 70 —, biała 60 —- do 80: —, 
szwedzka 60—- do 70—, kminek 17 — do 19'—, 
anyż 34 --. do 38—, kukurudzastara 5-80 do 5:60, 
nowa 4:70 do 4:90, cumiel 65:— do 85---, 
spirytus gotowy 11-— do 1150. Nowy spiry- 
tus na termina —— do — —, 

Usposobienie spokojne jedynie co do ko 
niczu tendencya zwyżkowa, 


Wiedeń: pszenica na wiosnę 7:67 do 770, 
maj-czerwiec 7'62 do 7:65, żyto na wiosnę 670 do 


że nauka i pokój odniosą , 


Według sprawozdania, nadesłanego do 
1 Pol. Corr. z Watykanu od tamtejszego jej 
, korespondenta , przeznaczeni są następujący 
,prałaci na ablegatów papieskich, którzy 
mają doręczyć nowo mianowanyra książętom 
Kościoła, po ogłoszeniu na najbliższym kon- 
systorzu (w dniu 19 stycznia p. r.) nomina- 
cyi ich na kardynałów, barety kardynalskie: 
monsignor Galimberti, dla swego starszego 
brata, nuncyusza apostolskiego w Wiedniu, 
monsignora L. Galimbertiego; Uditore nun- 
cyatury w Wiedniu, msgr. Tarnassi i msgr. 
Procacini, dla arcybiskupów w Rouen i Tours, 
| monsignora Thomas i msgra. Meignau; se- 
|kretarz kardynała Rampolli, msgr. della 
| Chiesa, dla arcybiskupa w Sewilli; msgr. 
i Vico, dla nuncyusza w Madrycie, monsigno- 
ira di Pietro; msgr. Wilpert, dla prymasa 
| Węgier, dr. Vaszary. Ablegatoin towarzyszyć 
| będą następujący papiescy gwardziści hono- 
rowi: Moroni, Ambrosi, Sacconi, di Carpe- 
gna, della Porta i Savelli. Książęta Kościo- 
ffa, upatrzeni na kardynałów , którzy należą 
|do krajów niekatoliekich', przybędą sami do 
i Rzymu, aby otrzymać barety z rąk Ojca św. 
Fremdenblatt donosi’, iż papieski Udi- 
tore, monsignor Tarnassi, który od ośmiu 
dni przebywa w Rzymie, według wszelkiego 
prawdopodobieństwa, nie powróci już na 
stanowisko swe w nuncyaturze wiedeńskiej. 
Msgr. [arnassi nie został jeszcze wprawdzie 
z tego stanowiska go odwołany, lecz we- 


gicznis domagają się ucunięcia go z urzędu 
ministra wojny, pomimo, że Freycinsi udzie- 
lit prezydeniowi Carnotowi wyjaśnień co do 
swej rozmowy z Andrieux. Wyjaśnienia te 
nie zsdowolniły jednakże opinii publicznej, i 
prasa zastanawia się juz nad pytaniem, kto 
obejmie po Freeinecie tekę ministra wojny. 
Powszechną jest opinia, iż w tak trudnej 
sytuacji niebezpiecznie byłoby powierzać ten 
urząd generałowi, a pomiędzy osobistościa 
mi politycznemi trudno będzie znaleść 
| 


lenia. a komisya pariameuiarna, która 5 


wieka, któryby mógł dorównać swą powagą 
1 favliową wiedzą Freycinetowi i gotów był 
objąć ministerstwo wojny. W każdym razie 
upadek Hreyeineta utrudniłby pozycyę obe- 
cnego gabinetu i ogólną sytuacyę polityczną. 

Rezygnacya Floqueta ze stanowiska pre- 
zydenta Izby poselskiej jest prawie pewną. 
Jako kandydatów na to stanowisko wymie- 
niają: Kazimierza Perier, Brissona, Etienna i 
Meline'a. Pierwszych dni stycznia nastąpi 
wybór prezydenta Izby; dzisiaj sądzą, że Flo- 
quet nie zostanie wybrany 

Prezydent Carnot miał dłuższą rozmo- 
wę z generałem Ńoussier, komendantem Pa- 
ryŻA, 
| Okazuje się faktem, że Urispi propono- 
wał Herza do wielkiej wstęgi orderu Mau- 
rycego i Łazarza; nominacya ta nie przy- 
szła do skutku z powodu upadku Orispi'ego. 


Książę Wiktor był w tych dniach 
obecny na przedstawieniu teatralnem w Bru- 
kseli a witając się z jednym ze swo- 
ich znajomych, rzekł: Chciałem się poka- 
zać , celem położenia końca pogłoskom 
o mojej bytności w Paryżu. 


Nowe wybory do Izby deputowanych 
w Hiszpanii rozpisane zostały na dzień 12 
marca, do senatu zaś na d. 26 marca. 


Dotąd nie zdołano sprawdzić, eo było | 
powodem zamachu dynamitowego na Mor- 
leya w Dublinie. Co do szczegółów wypadku 
donoszą jedynie, że wybuch nastąpił w wi- 
gilię Bożego Narodzenia o godz. ll w nocy; 
w budynku policyjnym, położonym naprze- 
ciwko zamku, w którym mieszkał Morley, i 
nie daleko ratusza. Sam budynek policyi nie 
doznał zbyt wielkiego uszkodzenia, natomiast 
w sąsiednich domach, między temi w biblio- 
tece sekretaryatu, wysadzone zostały okna i 
część murów została nadwerężona. Zabity 
został tylko jeden urzędnik policyjny, nazwi- 
skiem Sinnot; ciało jego zostało poszarpane 
na kawałki, Wedle wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa zamach wymierzony był nie tylko 
przeciw policyi, lecz przeciw pałacowi, w 
którym mieszkał Morley. 

Najrozmaitsze domysły krążyły o po- 
wodach zamachu. Podejrzani najwięcej i nie 
bez racyi są w tej sprawie Fenianie. Wia- 
domo bowiem, że kwestya ułaskawienia fe- 
niańskich dynamitardów, jest do dzisiaj je- 


nistrem dla Irlandyi, a narodowcami irlan- 
dzkimi. Rząd stanowczo odmawia ułaskawie- 
nia feniańskich dynamitardów a wszelkie w 
tym przedmiocie wnoszone podania i prośby, 
pozostają bez skutku. Bardzo być może za- 
tem, że ostatni zamach w Dublinie był 
aktem zemsty feniańskich spiskowców. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 29 grudnia. Wiener Ztg. o- 
głasza: Minister sprawiedliwości przeniósł 
adjunktów sądu powiatowego: Stanisława 
Kuzię z Tyczyna do Kęt; Franciszka 
Balzara z Żabna do Leżajska; Jana Ha- 
łutkiewieza z Mszany dolnej do Bochni; 
Władysława Krzyszkowskiego z Czar- 
nego Dunajca do Tyczyna; Jana Lei- 
chamscheidera z Leżajska do Gorlic. 


Dalej P. Minister zamianował adjun- 
ktami sądowymi adjunktów sądu powiato- 
wego: Józefa Zeleka w Jordanowie, dła 
Krakowa; Gustawa @Grünera w Dąbrowie, 
dla Tarnowa; Walentego Cyeonia w Kẹ- 
tach, dla Nowego Sącza; Kazimierza Ga i- 
zińskiego w Krośnie, dla Krakowa ; Lu- 
dwika Dobrowolskiego w Limanowej, 
dła Nowego Sącza; Wojciecha Stanisława 
Dąbrowieckiego w Bochni, dla Kra- 
kowa; Jana Maryniarczyka w Pilznie, 
dla Jasła; Marcina Staszczaka w Leżaj- 
sku, dla Rzeszowa. 


Adjunkt powiatowy, Franciszek Leon 
Koch, bez oznaczonego miejsca urzędowania, 
otrzymał posadę adjunkta sądu powiatowego 
w Jordanowie. 

Wreszcie zostali mianowani adjunktami 
sądu powiatowego, auskultanci: Stanisław 
Józef Niklewiez dia Czarnego Dunajca; Ma- 
ryan Czerny dla Krosna; Jan Jarosz dla 
Dąbrowy; Jan Bibro dla Pilzna; Tytus Ło- 
patiner dla Limanowy; Franciszek Ścibor 
dla Wojnicza; dr. Karol Kurkowski dla Za- 
bna; dr. Leon Jasiewicz dla Mszany dolnej; 
dr. Władysław Federowicz dla Głogowa; 
Jan Ozimek dla Leżajska, 


Wiedeń, 29 grudnia. (Zel. pryw.) Ro- 
kowania z przywódcami pojedyńczych stron- 
nietw wsprawie utworzenia większości parla- 
mentarnej, rozpoczną się zapewne 2 stycznia. 


Arad, 29 grudnia. Na tutejszej poczcie 
skradziono listy pieniężne zawierające ogó- 
łem 6.961 zł. 

Bazylea, 29 grudnia. Tutejsze stowa- 
rzyszenie rękodzielnicze i przemysłowe wzy- 
wa ludność, aby niekupowała towarów i wy- 
robów francuskich. 


Paryż, 29 grudnia. Sądowo-lekarskie 
badanie - wnętrzności barona Reinacha nie 
wykazało ani śladu otrucia. Według opinii 
dr. Brouardela, Reinach zmarł śmiercią na- 
turalną. 

Paryż, 29 grudnia. Na przeciw pomie- 
szkania prefekta policyi miała miejsce eks- 
plozya. Śledztwo wdrożono. Nikt nie został 
zraniony. Połicya nie przywiązuje wielkiej 
wagi do tego zdarzenia. 

Paryż, 29 grudnia. (Telegram pryw.) 
Rezultat sądowej sekcyi zwłok Reinacha 
wzbudził ogólną sensacyę. Sami chemiey 
sądowi, z Brouardelem na czele, tak są 
zdziwieni, że cheąc uniknąć podejrzeń, za- 
żądali nowego badania wnętrzności przez 
innych ekspertów. Sam dr. Brouardel oświad- 
czył zaraz po ekshumacyi zwłok, że Reinach 
umarł skutkiem otrucia atropiną; tymcza- 
sem chemicy sądowi nie znaleźli w wnętrz- 
nościach ani śladu trucizny. 


Nowy-Jork, 29 grudnia. Wskutek 
uieostrożności jednego z robotników nastą- 
piła wezoraj silna eksplozyą dynamitu w 
warstalach nowojorskiej kompanii dla budo- 
wy tunelów. Wszystkie domy sąsiednie ule- 
gły wstrząśnieniu, niektóre rozpadły się w 
gruzy; dwie osoby straciły życie, wiele od- 
niosło cięższe lub lżejsze skaleczenia, W o- 
kręgu mili angielskiej od miejsca katastrofy, 
wszystko pokryte szkłem ze stłuczonych szyb. 

Buenos-Airos, 29 grudnia. Powstańcy 
w prowineyi Corrientes obsadzili kilka miast 
i wyruszyli przeciw wojskom rządowym, 
które się cofają. 
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2 ( tutejszym sądzie sprzedaż połowy posiadłości | sprzedaż realności lwh. 51 ks. gr. gm. kat. | zpn. od je się w sądzie tut. i 
Licytacye | wyk. hip. 1395 gminy Kałusz objętej dła- |Niemirów II. część objętej Ji, Piotro- | 28 e lutego 1898 każde B= 
o a żnika Dawida Leiby Weiskauma własnej w; wskiego własnej w dwóch terminach a mia.|o godz. 10 przed południem egzekucyjna 
L. 10114 (1905 2—3) | dwóch terminsch mianowicie 23 stycznia | nowicie duia 23 stycznia 1898 i dnia 27 | sprzedaż w drodze publicznej licytacyi 1/8 
O. k. Sąd powiatowy w Rawie ruskiej | 1898 i 28 lutego 1893 każdym razem o go- | lutego 1893 każdym razem o godzinie 10 | części realności pod lk. 183 w Przyłbieach 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 450 dzinie 10 przed południem. Tano, położonej wyk. hip. 1. 62 gminy kat. Przył- 
zł, z pu. odbędzie się na rzecz Wolfa Siga- Wyciąg hipoteczny i resztę warunków Warunki licytacyjne i wyciąg hipote- bice objętej dłużnika Iwana Karhuta własnej. 
la w tutejszym sądzie powiatowym sprzedaż licytacyjnych przejrzeć można w registratn- czny przejrzeć można w registraturze. | Na pierwszym terminie realność ta 
2/6 ezęści posiadłości Iwh. 1119 gminy kat. rze sądowej. | Cens wywołania 450 zł. tylko za lub wyżej ceny szacunkowej na 


Rawa ruska objętej dłużnika Nissena żLiber- Kurasorem wierzycieli ustanowiony a- Wadrum 75 zł. drugim i poniżej sprzedaną ; i 
Ję6e] à J g p J SĘ ą zostanie. 


mana własnej w dwóch terminach mianowi- | dwokat dr. Stanecki w Kałuszu. Kuratorem niewiadomych wierzycieli Cena wywołania wynosi kwotę 96 zł. 
cie dnia 16 stycznia 1898 i 18 lutego 1893 i Wałyum wynosi 64 zł. a. w. ip. Roman Gutowski zastępca c. k. Nota- i38 et. aw. 
każdym razem o godzinie 8 po południu, | C k, Sąd powiatowy. ryusza w Niepołomicach. Wadyum 9 zł. 63 et. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków | Kałusz, 31 października 1892. $ C. k. Sąd powistowy. Resztę warunków licytacyjnych jak i 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- |- i a i Niepołomice, dnia 11 grudnia 1892. akt oszacowania można w registraturze tut. 
rze sądowej. |L. 18485 i (7910 2—3) į a. M. By i sąd. przeglądnąć. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiosy adw.| C. k Sąd powiatowy w Kałuszu za-i].. 2813 (1851 2—3) Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Berafeld w Rawie. |wiadatmia, iż celem zaspokojenia sumy 200. C. k. Sąl powiatowy w Niepołomicach ; ustanowiony został Mikołaj Hołub. 

Wadyum wynosi 79 zł. 73 ct. zł z pn. odbędzie się na rzecz Abrahama ; przeprowadzi celem zaspokojenia reszty 13: C. k. Sąd powiatowy. 

Č. k. Sąd powiatowy. | Fraebtermana w tutejszym sądzie sprzedaż raty w kwocie 18 zł i następnie zaległych Jaworów, 29 paździornika 1892. 

Rawa, dnia 30 października 1892. 'połowy posiadłości lwh. 548 gminy katastr. | 6 rat po 80 zł. wa. zpn. i reszty kapitału 

EZ 'Jasien objętej dłużnika Pawła Gełeteja wła- | w kwocie 27 zł. a. w. z po. na rzesz galio | L. 13026 o - (880 238) 
L. 14481 (1886 2—8) snej w dwóch terminach mianowicie 28 sty- | Zakładn kredyt. ziems. w likwidacyi we W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 

C. k. miejsko-delegowany Sąd powiż- | cznia 15898 i 28 lutego 1898 każdym razem | Lwowie egzekucyjną sprzedaż realności lwh., 10 rano w dniu 24 stycznia 1893 powyżej 

towy w Tarnopolu pudaje do wiadomości, że o godzinie 10 przed południem. ,16 ks gr. gm kat Cichawa objętej Joschi- ; ceny szacunkowej, zaś dnia 28 lutego 1893 


na zaspokojenie pretensyi Sissli Weinberg | Wyciąg hipoteczny i resztę warunków | ma Lisowskiego własnej w dwóch terminach nawet poniżej takowej. licytacya realności 
pto 144 zł. aw. zpn. odbędzie się w tutej: | licytaeyjnych przejrzeć można w registratu- ja mianowicie dnia 23 stycznia 16893 i dnia į wedłag wyk. hip. 188 gminy kat. Zagórze 


szym sądzie dnia 16 stycznia 1893 i dnia | rze sądowej. 1 = i 17 lutego 1893 każdym razem o godzinie ; konk. Stanisława Laskowskiego własnej na 
17 lutego 1893 zawsze o godzinie 10 rano Kuratorem wierzycieli ustanowiony a-|10 rano, warunki licytacyjne przeglądnąć ; rzecz 6. k. uprz. galic. Zakładu kred. włość. 
przymusowa sprzedaż raalności 1. 229 w Cho- i dwokat dr. Stenecki w Kałuszu. można w registraturze sądowej. tw likwidacyi we Lwowie pto 10 rat po 26 
daczkowie małym własnej. „Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- Cena wywołania 2000 zł. | zł. i reszty kapitału 283 zł. 76 et. aw. zpn. 

Cena wywołania wynosi 210 zł, a. w | kowej 221 zł. 50 et. i Wadyum 200 zł. ! Cena wywołania 728 zł. 

Wadyum 21 zł. a. w. f C. k. Sąd powiatowy. Kuratorem niewiadomych wierzycieli | Wadyum 72 zł. 80 ct. zpn. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg Kałusz, 16 listopada 1892. ustanowiony p. Roman Gutowski zastępca e. | Resztę warunków akt oszacowania i 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć mo- z 1 =. , k. notaryusza w Niepołomicach. | wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
żna w registraturze L. 4374 i (7550 2 —3) C. k. Sąd powiatowy gistraturze. 

Tarnopol, 12 listopada 1892. C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach Niepołomice, 11 grudnia 1892. | Dla nieznanych z życia i miejsca po- 

j N przeprowadzi celem zaspokojenia zaległych 8 | bytu ijdła wierzycieli hip. ustanawia się ku- 
L. 17968 (7909 2—3)|rat w kwocie 17 zł. 50 et. wa. i kosztów | L. 9745 (1889 2—3) ' ratorem p. Franciszka Burzyńskiego. 

C. k. Sąd powiatowy w Kałusza za- asekuracyi w kwocie 6 zł 38 ct. a. wg | 0. k. Sąd powiatowy w Jaworowie za- | C. k. Sąd powiatowy. 

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 50 zł. | pre. zp». na rzecz galie Zakładu kredyt. | wiadamia, że celem zaspokojenia na rzecz . Bursztyn, dnia 28 listopada 1892. 


z pn. odbędzie się na rzecz Simy Karp w: ziens. w likwidacyi we Lwowie egzekucyjną | Bogdana Wołosa dłużnej kwoty 5 zł. 86 ct. ` 


L. 10171 (1712 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia, iż celem zaspojenia sumy 30 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz Dyrekcyi gal. 
funduszu propinaczjnego w tut. sądzie po- 
wiatowym sprzedaż posiadłości lwh. 85 gm. 
katastr. Borszów objętej dłużnika Nathana 
Fu*hsa własnej na 34 zł. oszacowanej w 
dwóch terminach mianowicie dnia 22 lutego 
1893 i dnia 22 marca 1893 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem, z tem że 
przy pierwszym terminie takowa tylko po- 
wyżej ceny, zaś przy drugim i poniżej ceny 
szacunkowej będzie sprzedaną. f 

Reszta warunków można w tusądowej 
registraturze przejrzeć. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Antoni Harasimowicz w Przemyślanach. 
C. k. Sąd powiatowy 

Przemyślany, 12 października 1892. 


L. 6436 (7853 3—3) 

W dniach 9 stycznia i 13 lutego 1893 
o godzinie 10 rano odbędzie się‘w tutejszym 
e. iY sądzie przymusowa sprzedaż realności 
pod Ik. 24 whl. 139 w Kurzynie wielkiej, 
Bazylego i Rozalii Wołoszynów własnej. 

Cena wywołania 575 zł. 

Wadyum 57 zł. 50 ct. a. w. s 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Jiranciszek Zgórek z Ulanowa. 

Waruuki licytacyjne oraz aktu można 
przejrzeć w tusądowej registraturze. 

| 0. k. Sąd powiatowy. 
Ulanów, 16 listopada 1892. 


L. 7381 (1759 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności powiatowej kasy oszczędności w Wie 
liczee w kwocie 4000 zł. w dniach 9 lutego 
1893 i 9 marca 1893 w sądzie o godzinie 
10 rano realności pod 1k 539 i 828 ks. gr 
gra. Wieliczka objęte, przez publiczną lieyta- 
cyę sprzedane bęlą. +P 

Cena wywołania realności ad a) wyno- 
si 2400 zł., ad b) 1508 zł. 70 et. 

Wadyum 10 pre. 

Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy, 0- 
raz resztę warunków lieytacyjnych przeglą- 
dnąć można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesow nych 
tych, którymby rezolucya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 10 grudnia 1891 do hipoteki weszli 
do rąk c. k. notaryusza p. Kazimierza Przy- 
chockiego w Wieliczce. 

Wieliczka, 6 listopada 1892. 


L. 2165 (7848 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
ogłasza, iż na zaspokojenie zaległych rat 
z pożyczki 700 zł. wa. z pn. przeprowadzi 
egzekucyjną sprzedaż realności lwh. 35 gm. 
Targowisko tudzież wydzielonych z tej real- 
ności ciał hipotecznych lwh. 282, 290 i 295 
objętych Jana Hyla i spóln. własnych na 
rzecz powiatowej kasy Oszczędności w Wie- 
liczcee w dwóch terminach dnia 24 stycznia 
1898 i dnia 6 marca 1893 każdym razem o 
godzinie 10 rano.| 

Cena wywołania 4393 zł. 10 ct. 

Wadyum 439 zł. aw.” 

Niepołomice, 27 września 1892. 


L. 3668 (7849 1 | 3) 

C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
ogłasza, iż na zaspokojenie 18 rat zaległych 
z pożyczki 500 zł. aw. przeprowadzi egzeku- 
cyjną sprzedaż realności lwh. 75 ks. gr. gm. 
kat. Krakuszowice objętej Ludwika Górki 
własnej na rzecz powiatowej kasy Oszczę 
dności w Wieliczce w dwóch erminach a 
to dnia 23 stycznia 1898 i dnia 28 lutego 
1893 każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena wywołania 7/0 zł. 

Wadyum 70 zł. 

Niepołomice, 7 grudnia 1892. 


L. 11978 (7901 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sanoku podaje 
do wiadomości, że w celu ściągnięcia sumy 
49 zł. 98 ct. a. w. z pn. na rzecz małolet. 
Zygmunta, Malwi I i Antoniego Okołowi- 
czów odbędzie się dnia 27 stycznia 1893 i 
24 lutego 18938 każdym razem o godzinie 10 
rano w biurze nr. 20 egzekucyjna sprzedaż 
realności dłużnika Michała Gębalika i Jana 
Pisiaka w Lisznej położonych. 

Cena wywołania 1040 zł. 

Wadyum 104 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 

Dła wierzycieli, którzyby po dniu 16 
lipca 1890 prawa zastawu uzyskali, lub tych 
którymby uchwała niniejsza lub inne uchwa- 
ły doręczone być nie mogły ustanawia się na 
ich koszt i niebezpieczeństwo kuratorem ad 
actum p. adw. dr. Flakowicza a p. adw. dr. 
Slączką zastępcą tegoż. 

Sanok, dnia 14 października 1892. 


L. 4339 (7903 1—3) 

W dniach 30 stycznia 1893 i 6 marca 
1893 o godzinie 10 rano odbędzie się w tut. 
dzie przymusowa sprzedaż połowy realno- 
i pod lk. 26 położonej, wedle wh. 35 i 


ĝ 


7,112 częścilwh. 34 ks. gr. gm. Zaryte, Ma- 
cieja Wojcika własnej na rzecz Jana So- 
lika z Rabki o 44 zł. 60 ct. a w. z pn. 

Cena wywołania 529 zł. 75 et. a. w. 

Wadyum 53 zł. a. w. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze tutejszej. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli ustanowiono Piotra Michałka e. k. no- 
taryusza w Jordanowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Jordanów, dnia 13 listopada 1892. 


L. 10053 (7921 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
zawiadamia, iż celem zaspokojenia nusleżyto- 
ści propinacyjnej za czas od l maja do 31 
grudnia 1888 w kwocie 10 zł. 3 ct. z 6 pre. 
odsetkami od 1 stycznia 1891 za I. półro- 
cze 1889 w kwocie 7 zł. 50 ct. z 6 pre. od- 
setkami od 1 stycznia 1889 i za II. późro- 
cze 1889 z 8 pre. odsetkami od 1 lipca 1889 
oraz kosztów egzekucyjnych w kwocie 3 zł 
76 ct. i 4 zł. 14 et. odbędzie się na rzecz 
c. k. galic funduszu propinacyjnego w tu- 
tejszyma sądzie powiatowym sprzedaż posia- 
dłości lwh. 308 gm. kat. Peczeniżyn objętej 
niegdyś dłużnika Sanie Heifermana a obe 
cnie Abrahama Leiby Gugiga własnej w 
dwóch terminach a mianowicie dnia 30 sty- 
cznia i 1 marca 1893 każdym razem o go 
dzinie 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony p. 
Henryk Szeib c. k. notaryusz w Peczeni- 
żynie. 

Wadyam wynosi 25 zł. aw. 

Peczeniżyn, 23 listopada 1892. 


L. 30626 (1881 1—83) 

W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 
odbędzie się celem zaspokojenia wierzytelno: 
ści Euzebiusza Głębockiego w kwocie 1000 
zł. z pn. w duin 31 stycznia 1893 i 6 mar- 
ca 1893 zawsze o godzinie 9 rano przymu- 
sowa sprzedaż realności pod lk. 262 Dz.l. w 
Krakowie położonej lwh. 252 objętej, dłużni- 
ka Apolinarego Jelita Strumieńskiego wła- 
snej. 

Cena wywołania wynosi 38700 zł. 

Wadyum 3870 zł. 

Warunki liecytacyjne przejrzeć można w 
registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Gluziński, zastępcą adw. dr. 
Raczyński. 

Kraków, 11 listopada 1898. 


Konkursa. 


L. 2191 (1865 3—3) 

Wydział Rady powiatowej w Dro- 
hobyczu rozpisujo niniejszem konkurs 
na posadę sekretarza Rady powiatowej 
na razie z roczną płacą 1000 zł. któ- 
ra w miarę zasług po upływie jedne- 
go roku podwyższoną być może. 

Mający chęć ubiegania się o tę 
posadę, zechcą wnieść swoje podanie 
najpóźniej do 15 stycznia 1898 do Wy- 
działu Rady powiatowej w Drohobyczu. 

Do podania należy dołączyć nastę- 
pujace dowody : 

a) nieprzekroczenia 40 roku ży- 
cia, 

b) ukończenia studyów prawni- 
czych, z trzema egzaminami państwo- 
wemi, 

c) znajomość ustaw administra- 
cyjnych i urzędowej manipulacyi, 

d) znajomości obu języków, i ję- 
zyka niemieckiego w słowie i piśmie, 

e) dotychczasowego zatrudnienia. 

Posada nadaną będzie na razie 
prowizorycznie. 

Kandydat który zostanie przyjęty, 
złoży oświadczenie, iż żadnych ubocz- 
nych zajęć nieprzyjmie 

Z Wydziału powiatowego 

Drohobycz, dnia 22 grudnia 1892. 


L. 2058 w (7863 3—3) 

Zwierzchność gminy kr. miasta 
Biecza ogłasza, niniejszem że z funda- 
cyi Józefa Tumidajskiego stypendyum 
rocznie w kwocie 80 zł. a. w. pobie- 
ralne, jest od pierwszego półrocza ro- 
ku szkolnego 1892/93 do nadania i że 
o takowe tylko uczniowie do publicz- 
nych szkół średnich uczęszczający u- 
biegać się mogą. 

O stypendyum to ubiegający się 
uczniowie mają się w wiarygodny spo- 
sób wykazać : 


kich, prawa obywatelstwa miasta Bie- 
cza sobie nadane mających, 

b) że rodzice ich są tak ubodzy, 
iż nie są w stanie w szkołach ich u- 
trzymywać, 

c) że wyznają religię rzyms. kat. 

d) że w drugiem półroczu roku 
szkolnego 1891/92 otrzymali świadect- 


wo co najmniej I stopnia w obycza- 


jach, pilności i postępie. 


Podania w sposób powyż. wyka- 


ny należycie udokumentowane mają 
być do i5 lutego 1898 r. do Zarządu 
tej fundacyi na 
gminy miasta Biecza wnoszone. 
Biecz, dnia 21 grudnia 1892. 


L. 17649 
Reskryptem z dnia 26 czerwca 1892 1. 
30267 zezwoliło Wysokie c. k. Namiest- 
nictwo na otwarcie puplicznej apteki w 
miasteczku Korczyna powiatu krośnieńskiego. 
Wskutek tego ogłasza się niniejszem 
konkurs z nadmienieniem, iż ubiegający 
się o nadanie koncesyi na prowadzenie prze- 
mysłu aptekarskiego w Korczynie, winni 
wnieść najdalej do 31 stycznia 1893 włącz- 
nie należycie udokumentowane podania do 
e. k. Starostwa w Krośnie. 
Krosno, dnia 19 grudnia 1892. 
C. k. Starosta: Pawlikowski. 


L 2922 (7916 1—3) 

Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sadę nauczyciela historyi i geografii z wy- 
kładowym językiem ruskim w ck. gimna- 
zgum akademickiem we Lwowie, a csentu- 
alnie na takąż posadę, mogącą opróżnić się 
w innej szkole średniej lub w seminaryum 
nauczycielskiem. 

Do posady tej przywiązana jest roczna 
płaca i dodatki do płacy w myl ustaw z 
dnia 9 kwietnia 1870 (Dz. u. p. nr. 46) i 
z dnia 15 kwietnia 1878 (dz u. p. nr. 48). 

Kandydaci nbiegzjący się o tę posadę 


mają wnieść podania swoje, zaopatrzone w; 


potrzebne dokumenty, za pośrednictwem swej 
przełożonej władzy do Prezydyum ck, Rady 
szkolnej krejowej najpóźniej do 6 stycznia 
1693. 
Z ck. Rady szkolnej krajowej. 
Lwów, dni. 26 grudnia 1892. 


Kuratele. 
L 10343 (1823 1—3) 


Franciszka Warmuzowa w Nowych 


Dworach obłąkana zostaje pod kuratelą Mi. 


chała Warmuszą. 
C. k. Sąd deleg. miejski. 
Wadowice, 18 listopada 1892. 


L. 3396 (7830 1—3) 

Jan Polanica z Wołosianki wielkiej 
uznany został marnotrawcą. 

Kuratorem nad nim i jego majątkiem 
ustanawia się Grzegorza Łuzeckiego z Tu- 
rzego. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Turka, dnia 30 marca 1892. 


L. 8719 (7844 1—3) 
Hawryło Łopuch z Potoczysk uznany 
został marnotrawcą kurator tegoż Hawryło 
Łupuch. 
C. k Sąd powiatowy. 
Horodenka, dnia 17 grudnia 1892, 


L. 8692 (1890 1—3) 
Semko Diak z Płotyczy uznany marno- 
trawnym, kuratorem dla niego ustanowiono 
Iwana Swytaka z Płotyczy. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Kozowa, 24 listopada 1892. 


L. 23182 (7902 1—3) 
Teofilię i Maksyma (wyczyszynów z 

Rykowa uznano zą głupkowatych i kurato- 

rem ustanowiono Aleksandra Uwyczyszyna. 
Z e. k. Sądu powiatowego m. dlg. 
Złoczów, dnia 16 listopada 1892. 


L. 8755 (7852 1—3) 
Dla Jędrzeja Jaremozuk z Trembowli 
uznanego umysłówo chorym ustanowiono ku- 
ratorem Michała Zagórskiego z Trembowli. 
C. K. Sąd powiatowy. 
Trembowla, 30 września 1892. 


4 5819 


(1866) 
Gnpocrosane. 

KB ny. 268, 269, 271 mHAŁNO orgao- 
WHO (MAHA KSPAHĄA. AO Np. 4040 rako Ile- 
Tpo Korap Inanik, Bo KSPANĄ NAJZHBAE CA 
Derpo Konas legante. 

H.k. Gsą noRiToRnĂ. 

[liAS$X 18 rosana 1892. 


L. 7387 (7843 1—8) 
Paweł Dzydza z Czernelicy uznany zo- 


a) że są synami mieszczan bieGe=stał marnotrawcą. 


ręce  Zwierzchności 


(1837 3—3) 


L. 39460 


Kuratorem tego jest Mykieta Mykiet- 
nik. 
U. k. Sąd powiatowy. 
Horodenka, 17 grudnia .892. 


L. 12162 (7851 1—3) 
Wasyl Borodajkiewiez z Oleszowa uzna- 
ny marnotraw cą. 
Kuratorem ustanowiony Stefan Boro- 
dajkiewicz. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tłumacz, dnia 9 grudnia 1882. 


L. 113 (7342 1—3) 
Oleksa Ziebczyn z Horodenki uznsny 
został głupkowatym. 
Kuratorem tegoż jest Azdrij Ziebczyn 
C. k. Sąd powiatowy. 
Horodeuka, 17 grudnia 1892. 


Rozmaite obwieszczenia. 


l. 57991 (7858 3—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia wsprawie Amalii Kobak 
o 1060 zł. w. a. adw. dr. Kostrakiewicza z 
zzstępstwem przez adw. dr. Zioaa kuratorem 
dla nieznanego z miejsca pobytu pozwanego 
Eliasza Ettingera i zawiadamia go z wezwa- 
niem, aby temu kuratorowi petrzebną infor- 
macyę udzielił, do swej cbrony służące kro- 


i ki uczynił i o tem sądowi doniósł. 


We Lwowie, dnia 1% grudnia 1892. 


L. 10250 (7099 3- 8) 

C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za- 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Pawła Kota, Anne Autas, Maryannę Tyrała 
Józefa Kota, Tomasza Kcta, Jędrzeja Ciepłe- 
go z Wielkich dróg, Grzegorza i Maryannę 
Knapikową z Zalczyny, jako inieresowanych 
w sprawie wydzielenia gruntów pod kolej 
państwową Oświęcim, Skawina, Podgórze za- 
jętych w sianie wolnym od ciężarów iż dla 
nich kuratora ad actum w osobie dr. Tadeu- 
zą Bresiewicza adwokata w Kalwaryi usta- 
newiono. 

Kalwarya, 19 grudnia 1892. 


L. 4356 (7896 3-—-8) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z 
miejsca pobytu niewiadomego Wojciecha Ko- 
łodzieja , iż Jan Kołodziej wniósł przeciwko 
niemu i Maryannie Kołodziej pozew o uzna- 
nie własności i intab. lacyę potowy realności 
pod Nk. 97 w Załucznem czyli połowy lwh. 
83 -- 2/16 części lwh. 188 i 4/82 części 
lwh. 140 w Załscznem , wskutek czego mu 
kuratorem Jana Rafacza ustancwiono i ter- 
min do rozprawy na 18 stycznia 1893 wy- 
znaczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Czarny Dunajec, 14 grudnia 1892. 


(7874 2—8) 
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał hand- 
lowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Ignacego Rotha, że prze- 
ciw niemu wniósł Chaim Tislowitz przew 
de praes. 2 grudnia 1892 1. 39460 o zapła- 
tę sumy 141 zł. 38 et. w. a. z przyn. i że 
wydana wskutek tego pozwu uchwała z dnia 
9 grudnia 1892 1. 39460 z terminem na dzień 
11 stycznia 1893 doręczoną została ustanowio- 
nemu dla tegoż kuratorowi adw. dr. Tomikcwi 
i z substytucyą adw. dr. Raczyńskiego w Kra 
kowie i poleca Ignacemu Rothowi, aby temuż 
kuratorowi potrzebnych środków obrony dostar- 
czył, lub innego pełnomocnika sobie obrał 
i sądowi o tem doniósł w przeciwnym bo- 
wiem razie skutki z tego zaniedbania wy- 
niknąć mogące sam sobie przypisze. 
Kraków, dnia 9 grudnia 1892. 


L. 10894 (1847 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Łańcucie ni- 
niejszem wiadomo czyni, że pod dniem 20 
grudnia 1892 do 1. 10894 Karl Chodziński 
wytoczył przeciw niewiadomemu z życia i 
miejsca pobytu Władysławowi Wojnowskie- 
mu pozew o uznanie za zgasł» i wykreśle- 
nie prawa zastawu dla sumy 100 zł. ze sta- 
nu biernego swej połowy realn(sci lwh. 425 
dla gminy Łańcut objętej i że kuratorem 
dla pomienionego pozwanego ustanowiono p. 


dr. Zygmunta Herbsta adwokata w Łańcucie. 


Wzywa się zatem tegoż pozwanego, 
aby do rozprawy ustnej na dzień 19 stycz- 
nia 1893 o godzina 9 rano wyznaczonej, 
albo osobiście stanął lub ustancwionemu ku- 
ratorowi potrzebnej informacyi udzielił, lub 
też innego zastępcę prawnego sobie obrał, 
albowiem w razie przeciwnym szkodliwe 
skutki zaniedbania sam sobie przypisze, 

Łańcut, 20 grudnia 1892. 


L. 7334 (7911 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Żopatynie u- 
stanawia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Maryi Fusko kuratorem ad actura Fedka Ha- 
wryluka z Mikołajowa i temuż doręcza nch- 
e) tabularną z dnia 17 grudnia 1891 1. 


Łopatyn, 20 października 1892. 


uk — 
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L. 57815 (7857 2—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie wiadomo czyni, iż wskutek prośby 
Anny Pordes wydał 5 listopada 1692 nakaz 
zapłaty 1. 50217 sumy wekslowej 4900 zł. 
8. w. Zpn. przeciw Alfredowi Mysłowskiemu. 

Powyższy nakaz zapłaty doręcza się z 
życia i miejsce» pobytu niewiadomemu Alfre- 
dowi Mysłowskiemu do rąk równocześnie w 
osobie adwokata dr. Kwiatkowskiego z za- 
stępstwem adwokata dr. Łozińskiego ustano- 
wionego kuratora. 

Wzywamy niniejszym edyktes: Alfreda 


Mysłowskiego, aby w należytym czasie u ue; 


stanowionego kuratora, lub też w sądzie oso- 
biście albo przez innego zastępcę się zgłosił 
i celem przestrzegania swoich praw stosow- 
nych środków użył, ile że z zaniechania wy- 
niknąć mogące niekorzystne skutki sam sgo- 
bie przypisze 

Lwów, dnia 17 gr dnia 1882. 


L. 15657 (7871 2-—3) 

C. k. Sąd krajowy w Krakowie jako 
trybunał handlowy zawiadamia niewiadome- 
go z miejsca pobytu Abrahama Weinbezga, 
że przeciw niemu wniosła firma Jordan i 
synowie pozwy wekslowe de przes. 29 kwie- 
tnia 1892 I. 12885 pto 59 zł. 34 et. zpn. i 
de praes. 11 kwietnia i892 l. 11025 pto 
70 zł. zpa., i że wydane wskutek tego na- 
kazy zapłaty z 3 maja 1892 1. 12885 i z 
12 kwietnia 1892 1. 11025 doręczono usta- 
nowioaemu dla tegoż kuratorowi adwokatowi 
dr. Olearskiemu, z substytucyą adwokata dr. 
Szalaya w Krakowie i poleca Abrahamowi 
Weinbergowi, aky temuż kuratorowi potrze- 
bnych środków obrony dostarczył, lub innego 
pełnomocnika sobie obrał i sądowi o tem 
doniósł, w przeciwnym bowie: razie skutki 
z tego zaniedbania wyujknąć mogące sam 
sobie przypisze. 

C. k Sąd krajowy. 
Kraków, 27 maja 1892. 


L. 40028 

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dłowy w Krakowie zawiadamia niewiedomą 
z miejsca pobytu Waleryę Filipowicz, że 
przeciw niej wniósł Bank krajowy Królestwe 
Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. Krakowskim 
pozew de prs. 16 listopada 1892 1. 37112 o 
wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 
1050 zł. wa. zpn., i że wydany wskutek iew 
pozwu nakaz z dnia 18 listopada 1892 l. 
87112 doręczony został ustanowionemu dla 
tejże kuratorowi adw. dr. Tomikowi z sub- 
stytucyą sdw. dr Giuzińskiego w Krakowie 
i poleca Waleryi Filipowicz, aby temż 
kuratorowi potrzebnych środków obrony av- 
starczyła, lub iunego pełaomocnika sobie 


obrała i sądowi o tem doniosła, w przeci- | gł. tab. uabytych kontraktem kupna ; sprze- 


wnym bowiem razie skutki z tego zaniedba: 
nia wynikąć mogące sama sobie przypisze, 
Kraków, dnia 9 grudnia 1892. 


L, 25852 (1895 2-—8) 

C. k. Sąd obwodowy podaje do wiado 
mości, że dla niewiadomego z miejsca poby- 
tu pozwanego Mikołaja Święcha ustanowił 
w sprawie Ropezyekiej kasy oszezędności 
przeciwko niemu 0 246 zł. zpn. kuratorem 
adw. dr. A. Malswskiego a jego Zastępcą 
adw. dr. Jana Steca i doręczył kuratarowi 
nakaz zapłaty sumy 236 zł. zpr. z dniu 22 
grudnia 189% 1. 25852 dla Mikołaja Swięcha 
przeznaczony. i 

Tarnów, dnia 22 grudnia 1892. 


L. 19998 (7855 1—3) 

C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
podaje w myśl ustawy z doia 25 lipca 1871 
L. 96 Dz. p. p. do powszechnej wiadomości, 
że w skutek prośby Leiby i Róży małż. Hau 
senów o utworzenie nowego ciała tabularne- 
go dla realności pod lkons. 429 i 429a na 
Garbarzach w tamtejszym powiecie sądo- 
wym i w tamtejszej gminie podatkowej po” 
łożonej, składającej się z parceli grustowej 
1199/2 w obszrze 25709] a graniczęcej na 


na północ z realnością Herscha Meilecha | 
| sztofowiczowi, shy temuń kurstorowi potrze” 
[i > z e 4 A F , 

jbnych środrów de prowadzscia sprawy üo- 


Mausbera od południa z drogą miejską od 
wschodu z realnością Bolesława Cipsera a od 


zachodu z koszraami wyjskowemi własność | siarerył lub innego pełnomoroaika sobie o 
Majera Schiffer jstanowiącemi c. k. sądowi|i sądowi 6 tem doniósł, w przeciwnym bo 
obwodowemu w Przemyślu, poleconem zosta | wiem rasie skutki teso zaniedbania sam si- 


ło, ażeby tenże wygotował. projekt otworzyć się 
mającego ciała tabulurnego, który to projekt 


w tymże ek. sądzie obwodowym, przejrzanym i 


być może, a od dnia 1 stycznia 1693 za ks. 
gr. uważanym będzie ; również oznajmia się, 
że od dnia 1 lutego 1698 począwszy, nowe 
prawa własności zastawu 1 Inne prawa Mipo- 
teczne na wyż opisanej nieruchomości jako 
nowe ciało tabularne do księgi gruntowej 
wciągnąć się mającej, tylko przez wpis „do 
księgi hipotecznej nabyte ograniczone na m 
nych przeniesione, uchylone być mogą. 

Równocześnie wzywa ck. wyższy Sąd 
krajowy wszystkich, którzyby : i 

a) na zasadzie praw przed dniem o- 
twareia tego nowego ciała tabnlarnego nea- 
bytych, domagali się zmiany wpisanych tam- 
że stosunków własności i posiadania, bez ró 
żŻniey, czy zmiana t} przez dopisanie, odpi- 


sanie lub przepisanie, przez sprostowanie 0: ; 


znaczenia nieruchomości lub połączenia ciał 


(7876 2—3) | musi. 


t południ 
juę z Marciszewskich Kalicińską, Władysła 


Sta prośbę o hipoteczne wydzielenie z kom- frem Jacentego Szwajnosa ustsnowiono i ber- 


| wyj 
t 


' hipotecznych, ezyl: też w iuny sposób nastą- © 4665 REDNET para S 
En A 4 pi | <E- 


| pić ma: Q ję Sad oowodowy w szoku opi r 
prywatne: 


h b) już przed dniem otwarcia nowego że ohvwatel (reacuszi Izydor Olost 2 jm. 

ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub Aliair, uredzón; 

na jej częściach nabyli prawa zastawu , słu- 3 , 
żebności lub inne prawa do wpisu hipotecz- Kałnicy (powiat sado 
| nego przydatne, o ile prawa te jako należą- wzywa wszysski.h sis 
|by do dawnicjszego stanu biernego wpisane gdyby się okauuło, Ż. s 


ana 4 06 Biuro 

UGA poupe- 4. EQUITABLE 
ul. Wałowa 1. 23 ¿s6 
- udzielą wyjaśnień eo do nieprześcignionej 


pr Żadne inne Towarzystwo tontyny zy- 
rzy ub: zpieczeniach życiowych. 


bularnego wciągnięte nie zostały — ażeby w gataryuszów, tudzież wierzycieli jego, by swe 
c. k. sądzie obwodowym swoje oznajmienie do p:etensye do ruchomego majątku spadkowe- 
duia 1 lutego 1893 tem, pewniej wnieśli ile ge do końca roxu 1893 w tutejszym sadzie 
w przeciwnym razie utracą prawa popiera i 
nia oznajmić się mających roszczeń przeciw 
osobom trzecim, które na mocy niezapreączo 


być mają, a przy założeniu nowego ciała ts- wsł ostatniej woli rozporządzenie, także le- l 


tem pewniej sgiosiu, gdyż inaczej tenże | g 
ruchoniy majątek spadkowy, o ile ule bę 


dzie ebcięźówy, arabiszdzie francuskiej « 


yeh wpisów w nowej księdze gruntowej za Wiedniu do dalszego zasządzenia oddany Wyszczególniona na 10-ciu wystawach. 
wartych, prawa hipoleczne w dobrej wierze soatanie Rodzima 
C. k. Sąd obwodowy. PE mi p 
Sanok, draa 2% sierpnis 1892.  FZECZYSKCZAJĄCA 
prawo zgłosić cię mające z księgi tabularuej, 1 40298 cee -aig SOL MORSZYNŃSKA 3 
Jaż do użytku służyć nie mającej, że jaki: 0 (ZORG Kore iako Tsbikadió z i 
podanie stron odnoszące się do tego prawa. śleay w Krakow! | D cmysąńiana mod kontrolą Towarzystwa $ 


se lada mie * adoma | ; 

nabytu Walerze Fiiinewjog. że $ 

niej murów: Wronejsat Lener wow de 
|| 


uv Gulieriskich 
do zakycia 463 


čo sądu wniesionem zosiało, tudzież , że re- z micises 
stytucya lub przedłużenie powyższego termi | nry eż 

Ge pre: L Ustepada 1532 1. 35251 o wra- 

ž i Pa M : pao pra z 4 034 cyii- 

Lwów, dnia 1! października. 1692. i nie zakazu Zadezpiecznia sumy wekglowej | 

l SB ESR ye 12200 zł. wa. z przyn , i że wydany wskute” | 

L. 15514 dów. (7840 i -—-8) | tego pozwu nakaz zekezpieczenia z dnia 4 li | 

, 0K. Re obwo owy jako handlowy za | stopada 189% l. 35251 doręczony został usta- | 

| wiadamia go Z ŻYCIA 1 MIEJSCA $ npowienemu dla tejże kuratorowi adw. dy, To- | 

pobytu Szymoda Acorna, że a pozew Towa-! mikowi z tubstytucyą adw. dr. Gluzińskiego | 
|rzystwa kredytowego i oszezędności w Stryjn; : g 

$ a SEA =. ESA 1, t "Sei 2 i A 

de praes. 14 listopada 1692 1. 15514 wydali aby temuż kurałorowi notrzebnyeh środków 


we wszystkich większych aptekach 
i składach wód mineralnych. 


ur 


Dziesięć medali zasługi i dwa dyplomy 
uznania za niezrównane wyroby kosmetyezne 
i toaletowe. 1388 


sumy weksiowej 1000 zł. wa. zpn, i takowy | gobis obrała i 


Wzywa się zatem Szymora Zorna, aže- i 
by kuratorowi potrzebną do obrony informa- 
cyę udzielił lub insego zastępcę zamisnował 

li sądowi podał do wiadomości, ile że w ra. 


(7819 ;—3): 
Aczęmyi w | 


L. 1:784 f i 

À : i i wk | C k Saf obwodewy 
r ro 227 GO TUBE ry rr PaT 5 "REŻ . ~ 

į zie przeciwnym niepomyślne skutki z zatie [iie wekalowaj Szlemy tehases przeeiw: 


j nikające własnej winie wrzypigać ? b > 7 A 
dbania wynikają łasnej winie przypisać i z”, z łabędzisiem złr. 150 Różowy dla blon- 


dyne: i E omowy dla szatynek i brunetek, małe 


Mojżeszowi Hundert pio 100 ustanowił | 


kurstorem dla pozwacego z miejsia pobysu 


Z c. k. Sądu obwodowewo nies isdomego itojżes'a Hunderia zd==kąiu dr pudełko po 70 ent.. większe złr. 1-20. z łabędzi- 
Sambor, 15 listopada 1592 Ritiigsich= n sabstytncją ðr. Schastere i 7” CoR 
RER R 1 UUDE p i a kk Roj EC È 
L. 27520 GR S a a a a AODA FIJOŁKOWA. 
oJłGazielejczego i i:i Usuwa » tarmy pryszeze, liszaje, trądziki, 


Q. k. Sąd krajowy w Krakowie zawie 
damia niewiadomych Zz życi» i miejsca no- 
bytu wierzycieli hipotecznych (dóbr Sanka jp, 4406 (786% i-—3 

ra, Marcina Kalicińskiego, Maryan. | 20 GAR | 
rq. Marcina Kalicins k Arva: Joe (sl NE do = a SENNY : ` 

ali ego rya: U ai Roo ky UR P Z został odszezególniony :edalem zasługi na 
s ; > KAT de | miejsca pobyt niewiadomych uózela © Ma: vash przyrodniczych lekarskich w Krako- 
r ra Tomasza Zuchowicza i Emilie | rvanne Sopuchów, iż Jan Kojs wniósł prze- wie i we Lwòsie. — Cena 1 zł. w. a. 

o Howa, | 1% ekspozyiura ek prokuratoryi ciwko nim vezew o uasłacenie zroiw 68i MYDŁO KOSMETYCZN 
skarou Jmienieim probostwa. W sance WHIG- f z}. 501, at w, a. «skntek ZEB, im kasata ć LJ 

= : Odznacza się nadzwyczajną delikatnością 
i nader przyjee nym zapachem, łagodnie wpływa 
na naskórek, zapobiega pierzehnieniu rąk i twa- 
rzy, bardzo dolładnie oczyszcza skórę. Usuwa 
piegi i żółto-brunatne plamy z twarzy. 

Cena 60 cnt. 


JAN IHNATOWICZ 


Sulepy wismo: we Lwowie, ulica Ko- 


u 


«suie skór , wygładza zmar- 
y ospowe, 

Twar: odświeża, wybiela i wydelikaca do 
tego stopiwa, że jako Środek, toaleiowo -hygieni- 


pis zchnienie i 


Rołomgja. 1e S=rpae 
szezki, NOTY : 


pieksi majętności tebulurnej Sesks porudnic-§ min do rozprawy nw 18 stycznie wyznaczono. 
wa, objętej wykazem hipoteczuym 1. 580 ks. C. k Sąd powiatowy | 
; t Czarny Dunejec, dnia 14 grudnia 1892. 
daży z daty Krzeszowice 25 lutego 1882 ca ý a ż 
łej parceli gruntowej lkat, 306 w obszarze | L. 53913 d (7861) 
328 saż. kw. i części parceli gruntowej o- C, k. Sąd krajowy jako hksndlowy we 
YNREMI i ikat 310 +b zarz +00 „EB | ; SJ N ERE PRA 70 Jë : jii szy w 
zniezonej ikat. 310 w ob xarze 200 sąż. kw. | Lwowie ogłasza niuiejsz=m że firmę: „Aron 
z uwolnieniem od ciężssów hipotecznych. Greder” w trze kandlowym dia tiri po 
. Zarazem waya się tychże wierzycieli | jsqynczych wo'sano 
| hipotecznych , aby jeżeli się nie zexdzają naj) ` 
i wydzielenie wymienionych powyżej gruntów 


jn kompleksu majętności tahularnsj Sanka a 5 
Ję 3 meri EEE 


południowa. x stio ym cd cieri | DDQODODOSLODDYOO SOD: EDSSODDOOOOSDO 
— m a s ie i a 
ta w kc ga ' | e" LER : ima J 

GLEJ MZŻBL 


iw przeciagu dni 60 wnieśli opozyspę prze- | 
i ciw żądawem:. wydzieleniu, gdyź w razie | 
orzeciwnyta uważani będą za zgadzających | 
się na takowe. l Eb „A 
C. k. Sąd krajowy. żół%y jednokroiwie destylowany, nadzwyczaj dodatnio 
działający przeciw zaflegmieniom, ostrości krwi, niedo- 
krewności, skrofułom i t. d. 
młissfy przyjemniejszy od poprzedniego, bo dwukro- 
tnie czyszczony i destylowany. 
| Butelka oroginslns białego 80 et. 


mie: L 8, ml. Halicka róg Boimów — 
w Krakowie Sukiennice 1. 20 i 
w Czerniewcach Eynsk 2, 


Filie: 
We Lwowie, njis 8 grudnia 1592 


L. 32922 (7880 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako trybuna? han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadome- 
go 7% miejsca pobytu Władysław: Krzyszto- 
fowicza, iż w sprawie Eweliny Dobrzyńskiej 
przeciw niemu o 99 zł. 58 ct. wydany wy- 
rok z dnia 9 września 1892 1. 26213 dorę- 


1346 


Kraków, 9 września 1892. 
zółtezo 60 et. 


JE: Główny skład w aptece 
bBaczyńskiemu z substytucyą s 


< n 7 
A D g je A „pod Srebrnym Orłem" 58 , 
Poleca się przeto Władystewawi Ktzy- Ez f z mil PA, u -ZRYĘ 
cygiunia kuczera ; 


cd 
vro Lwowie. 
wiaecyj suite 


BZENADODNNANADAŃ WAJARAOADGDE 


br 


DELA 


ZAMita nii ” e 


a 
A am M R hał A 


lolo przyżisze 

Sud krajowy 

Z ‘ s oe NATE 
Kraków, ti Esiopade 1892. 
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L. 9592 (7823 1—3) 
I Niewiadomych z życia i miejsea poby- 
| ba Jadwigą i Antoniego Sączawów zawIadR= 
um się, że wskutek skargi Mendla Schlan- 
gera z deiw 12 srudnia 1802 |. 9572 prze- 


| 
j =— + . 
| Towżizystwo wzajemnego kredytu 
e Krakowie | 
pod zarządem krakowskiego Towarzysiwa wzajemnych ubezpieczeń 
wypłaca swoim Członkora począwszy od dnia 2 stycznia 1898 r. 
od udziałów wpiacouych przed 1 października r. b. 
pu o 
5 lo 


i 
ciw nim i spólnikom o 34 zł. zpu. wniesto- £ 
nej. zarządzona rozprawę drobiazgową uai 
dziań 17 stycznia 1898 godzinę 9 rano, a] 
sz = dla nich zamianowano Bartłomie- ; 


ERA: Turzy, z którym G AF jako zaliczkę ua dywidendę za rok 1%02, które w kasie Towarzy- 
6. n K e ac? 2 stwa w Krakowie i Fili we Lwowie za okazaniem książeczki u- 
C. k. Sąd powiatowy. | =~ działowej podniesione być mogą. 
Sokołów, 12 grudnia 1897. Kraków, 22 grudnia 1892 r. 
Í BD; rekcyva. 


| . i (Przadrok nie Gphieawy 1458 
n A+ BOŻA PĘD RZ KI WAWY I ZZA". winny 


| KĘ, 


| 
| 


SOD 


A U" 


zamówi każdy, kto je po- 


F a a "PJ ABAP A 


„AA 


KALENDARZE 


Nowo założony Lwów, 


Phn, 


1200 


8 


cz 


urządzony z komfortem, wedle Najnowszych wymagań, wykonuje zdjęcia, powiększenia 
do naturalnej wielkości, liczne grupy, reprodukcye z najgorszych fotografij, © portretów, 


g p = ` r . SE 3 . . . ii- 
ad : za zdjęcia architektoniczne, kolorowania akwarelowe i olejne, fotografie platynowe, w ogóle 
S r zakład artystyczno- 2 DE Preig My. wszelkie najtrudniejsze zamówienia w zakres artystyczno-fotograficzny PAR. 
= A fot icz cze A Zory ; , Zakład otwarty od godziny 9 rano do 6 po południu — w niedzie.ę i święta 
< E A otog raficzny „ię na agp E = (pałac hr. Fredry) È tylko do godziny 23 po południu. 
rż — >| .— + 5 - me c E d 3 zj ME: E ARE AZCÓ 
S i . TER BO EK ITES a "RTR 2.2 
s coeca SIę hande WII Ludwika Sstadtm 'a we Loa 
E = 4 a y i - 5 p: i | 
> MER DE PTET 180 
+ ką Drobne ogłoszenia HAL" 7% "TFI y NEC ZPR EPT 
2 od wyrazu petitem centa, iłastym | ź aa, skład i wypożyczalnia TE = ` R] | 
= petitem 2 centy. nut muzycznych, oraz ekspedycya ETANDEL z 
- 1 APE Od 1 stycznia 1893 zaprowadzamy niniejszą W pism peryodycznych H 
a E rubrykę w inseratowym dziale po 1 cencie słowo | S A K A skj ERBATY 
<© drukiem petitowym, po 2 centy od słowa tłustym į $ Q . IZY ano ws (10950 chińsko-rossyiskiej 
petitem lub jego miejeca. 1449 IR w Krakowie EDMUNDA RIEDLA że 
Nye Singera maszyna do szycia sprzedaje się | ; poleca |, 1344 wol wonie Æ 
Eyczakowska 13 u stróża. 1455 ją SIEROSŁAWSKI Józef. Zkiór kolęd plue Maryaeki i 10 
| 5 2mrPw: a E n kd e e sam for- > » „Aleca ze zbioru EO ce hi 
plan > 5 2 ngo we o 6 L 
AE. | OCHMANSKI Pastorałki czyli ż > Souchong czarna . „ 2.— 
Na święta ! zbiór kolęd ludowych do s | z R R og 1 
x poleca lub na sam fortepian. Cena zł.1 20 e. Wysiewki herbaciane * 1.30 


0. T. Winekiera Syn 


we Lwowie, 
pod gwarancyą niefałszowane 
naturalne 


WINA 


austryackie i węgierskie $ 4 
od 60 ct. zacząwszy. 


lennikóW +... 


można dostać 


NA Jave. 
HERBATĘ 


NJ 
=" 


lepszą. 


GL: Cenniki na żądanie darmo. 
NN z F ; Pa - * tylko w wyłącznym składzie 
z SETET ADOLFA SINGERA 
== | Gentralne biuro sprawunków Lwów, ulica Sykstuska l. 17. 
paman dla prowincyi ki 
(~m gnika L. 11. 


Lwów, ulica Kopi 


KTH ENa 


tylko w doborowych gatunkach. tak krajowe jako 
też i zagraniczne 
handel win założony w roku 1811. 


poleca 
we Lwowie, ulica Krakosgsza L 7. 
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Główny skład nafty ul. Sobteskiega . 


„DIFEÓGBER 


we Lwowie plac Marsaski 1. 9. 
otworzył dla wygody swoicii odbiorców 


NE Filie składu nafty i 


ulica Trybunałska I. 10 poa 3 koronami 
i sprzedaje tamże tak jak na głównym składzie 
litr nafty salonowej podwójnie raiinowanej . . . 
l = „ gospodarskiej podwójnie rafinowanej . . 19 et. 
5 „ bezpieczeństwa R. Ditmara . . . . . 30 et. 
Opust przy jednorazowym odbiorze lub przedpłacie 10 litrów, 2 et. na litrze. 
Przy odbiorze w beezkach (około 140 kilo stosowny rabat. 
Bezpłatna odstwa do domu od 5 litrów począwszy 
Telefon 226 
gE Na żądanie szanownej publiczności zaprowadziłem sprzedaż asy- 
gnat na nafte, okazaniem których wydawaną będzie nafta w 
składach moich: ulica Sobieskiego i Trybunalska. 


i 
: 
i 
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trzebuje, wyłącznie w 


21 et 


Najprzedniejsza ollwa do lamp 


„3308 


Filia składu nafty ul. ' Trybuzałska I 10 


; 
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Kafinerya nafty Adama Skrzyńskiego w Libuszy 
stacya pocztowa. telegr. i kolej. Zagorzany, 
poleca przy nadchodzącym sezonie zimowym 


Salonową nafte bezpieczeństwa, Nieekapledującą nafte gospodarską, 


oraz jako specyalność fabryki 


fte cesarską Cí aiseröi 
nafte cesarska (F4aiserg: 
odznaezoną na wystawach: w Paryżu 1889, Antwerpii 1886, Tryeście 1882, Krąkowie 1486 
i Przemyślu 1852 najwyższemi nagrodami jako naftę zieckspledująca, bezbarwną i beawonną 
palącą się w lampach każdej konstrukeyi jasnym i niekopceucym płomieniem. Nafta cesarska 
przedstawia w używaniu najzupełniejsze bezpieczeństwo i sie zapala się nawet przy przewróceniu 
palącej się lampy, może być przeto używaną także i do kuchenek naftowych. . 
Czyniące zadośyć wielokrotnie objawionym Życzeniowa wysyłać będziemy naśtę z destylarni 
w Libuszy nietylko w amerykańskich baryłkach zawierających po 140—150 kg. natty lecz także 
i beczułkach po 100 i 50 kg. oraz balonach po 40 i 20 kg. 
Dla d:godności naszych P. T. odbiorców urządiziiśmy i zaopatrzyli we wszystkie gatunki 
nafty magazyny w poniżej wymienionych miejscowościach a zamówienia na naftę przyjmują i po 
cenach fabrycznych wykonują : K 
We Lwowie dla Lwowa i okolicy p. Piotr Miączyński ul. Sykstuska 47. — W Krako- 
wie dla miasta Krakowa i okolicy p. Marceli Kusz ul. Wiślna I. — W Przemyślu dla Prze- 
myśla i okolicy Skład nafty J. Wiktora i Sp. ul. Franciszkańska. — We Wiedniu dla Wie- 
dnia i okolicy Niższej i Wyższej Austrjyi p. Lindheim i Sp. Kantor I. Giselastrasse 11 Maga- 
zyny w Zwischenbriieken. — Dla Szlązka p. Leon Klebinder Kantx i magszyn w Privos 
Bahnhof-Mabriseh-Ostrau. — Dla Czech i Morawy Waren Abtheilung der Anglo- Qester. Bank 
Kantor w Wiedniu I. Seryitengasse Magazyny i filie w Pradze, Olomnńcu, Przyrowie, 
Chebiv Reichenberg, i Pardubitz. m... 
Pozwałamy sobie wreszcie podać do wiadomości P. £. Panów odbiorców » prowineżi, że 
przesłane wprost do fabryki zamówienia wykonujemy z uwzględnieniem wysokości taryf kolejo- 
wych wprost z dystylarni w Libuszy lub z powyższych sziadów. 8 
Cenniki i próbki wysyłamy na żądanie gratis i franko. 1405 


„e mkw 


Z Drukarni Wł. Łozińskiege ul. Ozarnieckiego 1 12 dom Wernera. 


pepee 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


(Zarządca Wł. J. Weber). 


20029 33 


herbat . o. pdb 
Zamówienia z prowineyi wysyła 
odwrotną pocztą. 
Opakowania sia nie liczy 


z najlepszych 


Ces. król. uprzyw. raiinerya spirytusu, fabryka rumu, 
Se il derów i octu 


Juliusza Mikolascha we Lwowie 
; poleca 
ratalię i owocówkę niesłodzona 
z najszlachetniejszych owoców. 
Skład dla miasta Lwowa 
przy ulicy Kopernika l. 9. 


Cunene, Teatralne | ATITSLYCZNE, 


jedyny tygodnik polski, poświęcony specyalnie sztuce i literaturze pię- 

knej. Zəmieszeza powieści, nowelle, komedye, monologi, rozbiory krytyczne 

piśmiennicze i artystyczne, sprawozdania z ruchu umysłowego całego świata, 

korespondencye artystyczne z głównych ognisk sztuki: muzycznej, teatralnej, 

malarskiej, rzeźbiarskiej i architektonieznej, ilustracye portretów wybitnych 

działaczy na wszystkiech tych polach, artystów i artystek, kopie obrazów, 
sceny teatralne sztuk nowych i b. p. 

W dodatku nutowym „„Echo** zamieszcza kompozycje na 
fortepian (2 i 4 ręce), skrzypce i do spiewu w łatwiejszym i trudniej- 
szym układzie utworu kompozytorów polskich i zagranicznych, sztuki salo- 
nowe, koncertowe, taneczne, faniazje i potpourris z oper i operet, arye, 
pieśni, spiewy solowe i duetowe, słowem wszelkie utwory, które są niezbędne 
w repertuarze każdego amatora muzyki. 

„Echo* w przeciągu roku w 52 numerach daje tekstu literackiego 
stron 700, przeszło 200 iłustracyj, a blisko 100 arkuszy nut; rocznik więc 
pisma stanowi obszerny tom prac, z których nuty same, katalogowo obliczane, 
przechodzą w dwójnasób cenę prenumaraty pisma. 

Niezależnie jednak od zapewnienia przedpłacicielom tak obfitego mate- 
ryału czytelniczego i muzycznego, „Kuko* przyjętym przez się zwyczajem, 
daje możność bezpłatnego zaopatrzenia bibliotek książkowych i muzycznych 
cennemi dziełami, które przeznacza jako 

premia bezplatne. 

Abonujący „Esho“ rocznie, t. j. wnoszący przedpłatę za ok 1898, 
otrzyma bezpłatnie do wyboru jeduo z poniższych premiów : 

I Kompletne wydanie powiesci Jana Lama w 5 tomach. 
Tom I. „Dziwne karyery*. Tom TV. „Głowy do pozłoty*, 

Tom IL. „Idealiści, tom pierwszy. 1456 
Tow HI. „Wielki świat Capowie — Koro- Tvm V. „Głowy do pozłoty*, 

niarz w Galieyi, tom drugi. 

II. Pariytury fortepianowe najnowszych oper 
Piotra Mascagni. 
1. L'amico Fritz (Przyjaciel Fryc). — 2. Cavalleria Rusticana (Rzcerskość wieśn acza } 
Ii. Encyklspedya powszechna kieszonkowa wraz ze sło- 
wnikiem wyrazów vbeych w języku polskim używanych, 
wydanie Noskowskiego. 
Ponieważ „Eacyklopedya* przez obszerność swego temu (posiada 

Z044 stronnie ścisłego tekstu i 52 te blie rysunkowych) powinna bys opra- 

wiona umiejętnie, przeto postanowilismy liacyklopedyę dawać tylko 

oprawioną. obliczając koszt oprawy na kopiejek 50. 

IV. Wybór nut z któregokolwiek katalogu wydawców 
srajowych, russkich lub nadbałtyckich za 3 rub'e. 


Cena prenumeraty w Gralicyi 
z przesyłką kwartalnie zł. 8, rocznie 12 zł. w. a. 
Na przesyłke premium dołączyć należy 
na nr. I. zł. 1 — mr. Il. do IV. et. 70. 


Adras Redakcyi: Warszawa, Senatorska 26. 


Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


